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Przedpłata 
BA „Głos Naroin* wynos na „Głos Narodu“ wynosi 
w Krakewis: miesięcznie 5 presno 5 e 
T à i or. 270. W państwie nie- 
koz. 8—. Za odnoszenie L= RAR 


E EA t keron. W innych państwach 
© kwartalnie koron 18—. 


Daiennik polityczny, założony w P. 1893 przez Józefa Rasosza z. 


Numer pojedynczy w miej- 
REDAKTOR NACZELNY: Dr. ANTONI BEAUPRĘ. 


ło micsrkania dopłaca sią 
40 hal. miesięcznie. 


Adres Redskuji i Admini- 
stracji: róg ni. św. Krzyża 
i Mikołajskiej 1. 7 


sou 10 h., na prowincji 12 h. 

Każda zmiana adreasn 40 h. 

Namer niedzielny ilustro- 
wany 14 hai. 


— — 


Tełefon Nr. 180. 


Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje upoważniony przedsiębiorca tego działu p. Włodzimierz Strycharski w biurze inseratowem „Głosu Narodu“ róg ul. św. Krzyża i Mikołajskiej l. 7. 
Qd miejsca wiersza drobnem pismem (petit) za pierwszy raz 16 halerzy — za każdy następny raz 13 halerzy. — Nadesłane po 60 halerzy od wiersza za każdy raz. — Śluby, 
askrologi etc. 80 hał. Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje: we Lwowie $. Sokołowski, pasaż Hansmanna, w Wiedniu Haasenstein & Vagier, (także w Hamburgu, Frankfurcie 


nad Menem. Berłinie. Lipsku, Wrocławiu). — M. Opelik, R. Mosse, M. Dukes, H. Schałek, w Paryżu C. Adam rue de Varenne 38. 


Ńr. 358 


(ar przemówił. 


Urzędowy dziennik rosyjski ogłasza od- 
dawna oczekiwany manifest cara Mikołaja, 
który poniżej w dosłownem brzmieniu po- 
dajemy: 


* f * 


+ 

Car wystosował do senatu następujący ukaz 
w projekcie uzupełnienia porządku państwowego: 

Według świętej spuścizny naszych 
akoronowanych przodków, nieustauuie myślimy 
© szczęściu powierzonego nam przez Boga pah- 
stwa, a przy niezmiennem strzeżeniu niewzru- 
szonych zasadniczych ustaw państwowych, u- 
ważamy za zadanie rządu nRiestrudzoną troskę 
e potrzeby kraju, przyczem powinno się odróżnić 


%0, co rzeczywiście odpowiada interesom narodu 


rosyjskiego od błędnych kierunków, spo- 
wodowanych przez przemijające okoli- 


ezneści. Jeżeli potrzeba tej lub owej zmiany 
skaże się dojrzałą, w takim razie uważamy 
za rzecz konieczną przystąpić do jej przeprowa- 
dzenia, nawet gdyby zamierzona zmiana zarazem 
pociągnęła za sobą zaprowadzenie ważnych no- 
wości w ustawodawstwie. Nie wątpię, że urze- 


czywistnienie takiego przedsięwzięcia znajdzie 
pełny oddźwięk u dobrze usposobionej(!) 


części naszych poddanych, którzy w popieraniu 


pokoju państwówógo i w regularnem zaspoko- 


janiu codziennych potrzeb narodu widzą praw- 


dziwe szczęście ojczyzny. 
Reformy włościańskie. 

Stawiając na czele naszych trosk kwestję, 
jakby najlepiej mógł być uregulowany tryb ży- 
tia najliczniejszego z naszych stanów, mianowi- 
cie stanu włośeiańskiego, dodajemy, że 
sprawa ta odpowiednie do naszych wskazówek, 
jest przedmiotem reztrząsań. 

Kkównocześnie z dokładnem badaniem pier- 
wotnych(!) zamiarów ministra spraw 
wewnętrznych, odbywają się narady komi- 
sji, złożonej z najdoświadczeńszych osób z naj- 
wyższej administracji, o najważniejszych kwe- 
atjach życia włościańskiego. Na podstawie do- 
świadczeń, jakie porobiono przy badaniu ogól- 
mych potrzeb stanu rolniczego w komitetach 
miejscowych, rozkazujemy, aby ustawy o ehło- 
pach, mające być wydane na podstawie ieh prac, 
były w zgodzie z ogólnemi ustawami 
pańhstwowemi 1 aby przez to ułatwionem: 
było zadanie trwałego zabezpieczenia doli tego 
stanu, którego członkowie, ukazem cara oswebo- 
dziciela (!) uznani zostali za zupełnie wolnych oby- 
wateli z pełnemi prawami. Uwzględniając dalej 
inne potrzeby ludności, uważamy za niecierpiące 
zwłoki uregulowanie państwowego publicznego 
życia, jak następaje: 

Obrona prawa. 

1) Aby poczynione skuteczne zarzą- 
dzenia dla ochrony ustawy w całej jej 
sile, jako najwyższej podpory trona i 
państwa autokratycznego ; aby dla wsaystkich 
równe przestrzeganie ustaw, poddane nam wia- 
dze i miejscowości, uważały za pierwszy nasz 0- 
bowiązek, którego niespełnienie bezwarunkowo 
pociąga za sobą ustawę, odpowiedzialność za 
każde postępowanie swawolne. Przez 
to tym osobom, które przez swawolne postępowa- 
nie doznały szkody, mają być ułatwione środki 
w celu uzyskania wyroku prawnego. 

Samorząd. 

2) Miejscowym i miejskim arządzeniom przy- 
znajemy możliwie rozszerzony udział w admini- 
stracji rónych gałęzi dobra publicznego, nadając 
im odpowiennią samodzielność w ramach granie 
nstawy pod równemi warunkami, powołując da- 
łej w tychsamych warunkach; zastępców wszyst- 
kich warstw interesowanych w sprawach miej- 
scowych, w celu możliwie skutecznego zadość- 
uczynienia potrzebom ludności. Oprócz istnieją- 


Kraków, Środa dnia 28 Grudnia 1904 r. 


Rek XTI. 


| cych dotąd jziemstw obwodowych i gubernia]- 


nych, mają być utworzone w ścisłym z niemi 

związku pozostające dalsze instytucje dla admi- 

nistracji sposobami lokalnemi, odnoszące się do 

dobra publicznego na obszarach mniejszych. 
Sądownietwe. 

3) Aby dla przestrzegania równości wszyst- 
kich stanów przed sądem, zaprowadzoną została 
konieczna jedność w porządku sądownictwa pań- 
stwowego itaby potrzeba samodzielności zarzą- 
dzeń sądowych była zabezpieczona. 

Państwowe ubezpieczenie robetników. 

4) Aby dla dalszego rozwoju poczynionych 
przez nas zarządzeń dla ochrony lesu robotni- 
ków w fabrykach, warsztatach i rękodziełach, 
poczynione były starania o państwowe ubezpie- 
czenie robotników. 

Stan wyjątkowy. 

5) Należy przejrzeć ustawy wyjątkowe, wy- 

dane za czasów bezprzykładnego zjawiska tezy- 


nów zbrodniczych, ustawy, których stosowanie 


jest połączone ze znacznem rozszerzeniem kom- 


petencji władz państwowych. Przytem należy 


starać się o możliwe ograniczenie obszarów, na 
których ustawy te mają być stosowana i o to, 
aby wynikłe przez nie ograniczenie praw osób 
prywataych, nastąpić mogło tylko w tych wy- 


padkach, które bezpieczeństwu państwowema 


rzeczywiście zagrażają. 
Religijna toleraneja. 


6) Dla przeprowadzenia mojego serdecznego 
życzenia, wyrażonego w manitieście z 11 marea 
1903, aby uświęcona przez państwowe ustawy 


zasadnieze toleraneja w sprawach wyzna- 
niowych była przestrzegana, ustawę o prawie 
sekciarzy i innych wyznań prawosławaych i nie- 
chrześcijańskich, poddajemy rewizji i obe- 
enie czynimy także w kieruaku administraeyj- 
nym odpowiednie zarządzenia dla usunięcia wszyst- 
kich ograniczeń, niewymienionych wyraźnie w 
ustawie. 
Ustawy wyjątkowe. 

7) Należy przeprowadzić rewizję istniejących 
rozporządzeń, które ograniczają prawa eb- 
cych i tubylców na pewnych ebszarach. 
Z liczby tych postanowiek w  przysałości 
mają te tylko być utrzymane, które dla intere- 
sów państwa i przyszłości narodu rosyjskiego 
rzeczywiście są potrzebne(! I). 

Prasa. 

8) Aby z obowiązujących teraz rozporządzeń 
o prasie usunięto zbyteczne ograniczenia, aby 
drukowane słowo było w ustawach jasno okre- 
lone i aby przez to prasa odpowiednie do po- 
stępn oświaty i należnego jej s powodu tego 
anaczenia, otrzymała możliwość spełnienia wyso- 
kiego swego posłannictwa, ta prawdziwa gwia- 
stunka dążności dla dobra Rosji. 


Ogólne zarządzenia. 

Zarządzając na tych podstawach szereg 
wielkich przekształceń wewnętrz- 
nych już w najbliższej przyszłośei z których 
te przekształceń część już podług dawniej wyda- 
nych przez nas wskazówek, jest przedmiotem 
badań, uważamy za dobre wobec ważności i 
wzniosłości tych przekształceń, postanowić, aby 
komitet ministrów zajmował się obmyśleniem 
środków celem możliwie rychłego i zupełnego 
urzeczywistnienia tego zadania. 

Z tego powodu rozkazajemy : 

Komitet ministrów ma co do każdej z przy- 
toczonych kwestji zbadać, jak nasze zamiary mo- 
głyby być jak najlepiej urzeczywistnione i przed- 
łożyć nam w najkrótszym ezasie swoje nehwały 
o dalszym rozwoju zarządzeń w przepisanym du- 
chu, oraz o dalszym biegu spraw powierzonych 
komitetowi prac, nam donieść. Mikołaj. 

* 
* * 

Nareszcie car Mikołaj, ów sfinks tajem- 
niczy, przemówił... Tak wyczekiwane przez 
całe społecz: ústwo rosyjskie słowa z wy- 
sokości tronu rozeszły się w ukazie do se- 


natu — i, jesli kto jeszcze się łudził, roz- 
wiały wszelkie nadzieje zupełnie... 

Ostatni ukaz ars<i to wzór przebiegłej 
frazeologji, pragnacej uspokoić wzburzoną 
opije publiczaą za pomocą nie obowiązu- 
jący h do niczego przyrzeczeń i! słodkich 
słówek. 

Bo cóż właściwie ów ukaz daje naro- 
dowi rosyjskiemu? Same obietnice, iż >tro- 
skliwy o dobr» narodu« rząd poleci «przej 
rzyćć obowiązujące dotychczas ustawy i 
rozporządzenia, Nawet owe barbarzyńskie 
prawa »o wzmocnionej ochronie<, oddają- 
ce na łup policji i żandarmerji ludność, 
zostsje w swej mocy, tylko aa osłodę u- 
kaz obiecuje, że wykonywanie tego prawa 
będzie miało Szczuplejszy zakres i zostanie 
stosowane jedynie z konieczności. Lecz 
przecież określenie, czy w danym wypadku 
jest właśnie taka konieczność, czy jeszcze 
jej niema, będzie po dawnemu zależne od 
samowoli czynowników, więc za- 
strzeżenie to nie ma żadnego znaczenia i 
jest obliczone tylko na efekt słów. 

Wyczekiwany z takiem upragnieniem 
manifest carski, nie daje zatem narodowi 
nie tylko żadnych praw, lecz nawet żadnych 
realnych >łask<. Ukazanie się tego mani- 
fęstu rozwieje wreszcie wszelkie wątpliwości. 
Kząd i społeczeństwo staną odtąd naprze- 
ciwko siebie bez złudzeń i bez masek. Po 
jednej stronie wystąpi do walki potężna do- 
tychczas, lecz zgangrenowana w swem wnę- 
trzu biurokracja, po drugiej — społeczeń- 
stwo rosyjskie, rwące się z coraz większą 
siłą do życia i wol ości. | 

Zwycięstwo jednej, lub drugiej strony, 
będzie zależeć od tego, czy społeczeństwa 
rosyjskie dojrzało już na tyle, aby zrzucić 
z siebie krępujące je od wieków kajdany 
czynownictwa i despotyzmu... 

Ukaz nie wspomina o Polakach; do 
nich jednak odnosi się ustęp o »rewizji u- 
staw, ograniczających prawa tubylców: i 
rozwiewa swem ogólnikowem brzmieniem 


wszelkie złudzenia... 


I "LUF 
„Liberum veto“ i obstrukc'a, 

Artykuł Wojciecha hr. Daiedusgyckiego w Fremden- 
błacie. — Parlamentaryzm Polski i parlamentaryzm 
współczesny. — NSamowola jednostki w dawnej Pol- 
sce. — Argumenty na korzyść „liberum veto“. — 
Ochrona mniejszości. — Skrzywienie tej zasady. — 
Straszne następstwa „liberum veto“. — Prośba o za- 
stanowienie. — Kampanja hr. Dzieduszyckiego prze- 

ciwko obstrukcji. — Przygrywka do walki. 

Nasz korespondent wiedeński (Mm) pisse: 

Prezes Koła polskiego Wojciech hrabia Dzie- 
duszyeki pomieścił w numerze niedzielnym wie- 
deńskiego Fremdenblatu artykuł, porównywający 
ebstrukcję w parlamentach anstrjackim i węgier- 
skim z „liberum veto* sejmów polskich. 

Artykuł nosi tytuł „Die Verneinung des Ma- 
joritatsrechtes*, co możnaby najlepiej przetłó- 
maczyć słowami „zniszczenie prawa większości". 

„Obrzucono szyderstwem dawną Rzeczpospo- 
litę Polską i niejednokrotnie utrzymywano, że 
jej upadek był następstwem anarchji, wywołanej 
przez „liberum veto*. Coś podobnego dziać się 
przecież mogło tylko w rzeczypospolitej szlache- 
ckiej. Gdyby istniała w Polsce—utrzymywano — 
prawdziwa reprezentacja ludowa, owo złe nigdy 
nie zdołałoby się zagnieździć. — W takim razie 


2 z dnia 28 grudnia 


wręcz myśleć niepodobna, by instytucje parla- 
mentarne zmieniły się w Źródło nieszczęścia i by 
przedstawiały pole podatne dla samowoli jedno- 
stki. — 

Owo rozumowańie stało się tak popniarnem, 
że wreBzcie spadło do pomiomu frazesu. Dlatego 
też trzeba zbadać krytycznie jego trafność. Fra- 
zesy bowiem zwykły się zagnieżdzić tylko tam, 
gdzie nieznajomość sprawy otwiera wrota kłam- 
stwu, szkedliwemu dla sprawy ogólnej. 

Kto zna stosunki lepiej, ten wiedział odda- 
wna, że frazes o Polsee jest nietrafnym już i 
dlatego. że parlamentaryzm rzeczypospolitej Pol- 
skiej przeciwstawiano parlamentaryzmowi w resz- 
cie Europy, i to w XIX wieku. Naprawdę licz- 
ba szlachty polskiej była tak wielką, że histo- 
rvcy polsey nie bez słaszności zwali rzeezpospo- 
litę Polską demokracją. Liezba wyborców 
i ieh stanowisko niemal się nie różniły od liez- 
by i stanowiska wyborców w kostytuejach za- 
chodnio-europejskieh z pierwszej połowy XIX 
wieku. Leez złe: samowola jednostki, powstrzy- 
mującej funkejonowanie machiny państwowej, 
tkwiło istotnie w urządzeniach Polski. To też 
nigdy za często nie można powtarzać, że owe 
„liberum veto“, owa samowola przyprowadziła 
do upadku potężne państwo, że owa samowola 
zrobiła z państwa tylko cień jeszcze przedtem, 
zanim zniknęło to ostatnie z mapy Kuropy. Te- 
raz atoli doświadezenie obecne pokaznje, że tak- 
że tam, gdzie parlament reprezentuje cały naród 
i spoczywa na szerokiej podstawie wyborczej, 
-liberum vete“ może się pojawić w całej grozie, 
wróżącej zgubę. 

„W dawnej Polsce broniono „liberum veto“, 
zwanego Źrenicą wolności, s pomocą frazesów 
najpiękniejszych. Mówiono. że tyranja większości 
jest niekiedy gorszą, niż tyranja samowładey. 
Przytaczano przykłady z historji starożytnej i 
współczesnej, jak zaślepione większości deptały 
nogami najświętsze prawa lndzkości, jak głup- 
stwo brało górę nad rozwagą, jak wreszcie tak- 


że intrygi tyranów umiały zawrócić głowę nie- | 


skończonej większości całego ludu i tylko jeden 
Solon oparł się Pizystratesydom, jedyny Cato 
stawił czoło Cezarowi. Dlatego obrońca „libe- 
rum veta* wołał głośno i z ogniem retorskim: 
„Ateny i Rzym nie upadłyby nigdy, gdyby pro- 
test jednego mędrca zdołał powstrzymać błędy 
ludu“. 

„l co było następstem ? Nietylko potężui mę- 
żowie stanu i bogaci magnaci, mie, każda garść 
drobna, która hołdowała kierunkowi pozornie 
popularnemu, albo broniła choćby tylko lokalne- 
go interesu, mogła powstrzymać najważniejsze 
interesy państwowe, nie dopuścić do rozsądnej 
administracji, otworzyć bramy anarchji jak naj- 
nikczemniejszej. 

„Nie chsę — pisze pod koniee hrabia Dzie- 
duszycki — malować dalej obrazu „liberum ve- 


STEFAN DOBRYCZ. 


Dwie pary czarnych oczu, 


Powieść współczesna. 


2 (Ciąg daszy ). 


Nie miał jeszcze opinji wyrobionej o kole- 
gach, o metodzie pracy, o kierunku, którego 
powinien się chwycić, by nieść pożytek współ- 
obywatelom. Te myśli i te wspomnienia wiąza- 
ły mn język. Suchodolski zdawał sobie wybor- 
nie sprawę z nastroju towarzysza i milczał ró- 
wnież. 

Naraz chwycił za kapelusz i zawołał głośno 
po polsku: 

— Moje uszanowanie panu radcy; moje usza- 
nowanie, panno Zofjo! Dzielnie, dzielnie! Nie 
boimy się jesieni! Prawdziwa Polka! 

Stanisław się ocknął. Na wprost nich, już 
mijając, szła para. mężczyzna niski, szpako- 
waty, i o pół głowy od niego wyższa, smagła 
brunetka o wyrazistej, młodziutkiej, energicznej 
twarzy. Mężczyzna był ubrany starannie, miał 
eylinder nieco przedawnionego kształtu, lecz od- 
prasowany bez zarzutu, starał się trzymać pro- 
sto, acz mu na to nie pozwalały plecy przygar- 
bione; pod rękę prowadził córkę, ubrana skro- 
mnie, czarno, z małem boa futrzanem naokoło 
szyji, w czarnym, kastorowym kapelusiku, zdo- 
bnym! w jakieś pióro ciemno-ziełone o nieokre- 
ślonem pochodzeniu. 

Czarne, duże oczy dziewczyny były wlepione 
w pociągłą, różową twarz Pomiankowskiego, zdo- 
bną w niewielki wąs blond, z pod którego przy 
uśmiechu wyglądały białe, zdrowe zęby. Ich 
spojrzenia skrzyżowały się. Idąc za przykładem 
Suchodolskiego Stanisław uchylił kapelusza. Su- 
chodolski przystanął. Radea także się zatrzymał. 
Zbliżono się wzajemnie. 

— Pan radea pozwoli, — rzekł Suchodolski — 
że mu przedstawię nowego kolegę, pesta Po- 


„LOS NARODU”. 


to*. Pytam się tylko, czy prawo obstrukcji, wy- 
konywane teraz w monarchji austrjackiej, nie 
równa się eałkowicie dawnemu polskiemu „libe- 
rum veto*, ezy argnmenty, z pomocą których 
broni się istnienia i wykonywania owego prawa 
nie są tymi samymi. jakich tak chętnie używa- 
no w dawnej Polsce i czy wreszeie frezes 6 o- 
chranianiu mniejszości nie pociągnąłby za sobą 
tych samych zgubnych następstw na wypadek, 
gdyby zwyciężył? Odpowiedź na to pytanie zo- 
stawiam naszym posłom i naszym mężom stauu*. 
Tyle Wojciech hrabia Dzieduszycki. .Jego arty- 
kuł w dzienniku wiedeńskim tworzy dalszy ciąg 
kampanji, która nowy prezes Kola polskiego wy- 
trwale, systematycznie prowadzi jaż nie przeciw- 
ko obstrukcji, lecz przeciwko źródłu tej choro- 
by, przeciwko niedestatecznemu regulaminowi, 
umożliwiającemu ową obstrukeję. Rezolucje od- 
powiednie Koła polskiego i artykuły w gazetach 
niemieekich tworzą zapewne wstęp do dalszej 
akcji już na terenie parlamentarnym, wstęp do 
skupienia pod sztandarem reformy regulaminu 
wszystkich tych strennietw, które pragną zapro- 
wadzenia porządku w Izbie poselskiej. Jako wstęp 
i jako przygrywka do walki głównej, powyższy 
artykuł może oddać cenne przysługi zjednywania 
opinji publieznej. 


Mobilizacja w Królestwie, 


Ogłoszona przed samemi świętami druga mo- 
bilizacja w Królestwie Polskiem, obejmująea 28 
powiatów (poprzednio zmobilizowano 19 powia- 
tów) powoła pod broń 40.000 rezerwistów. Wła- 
dze rosyjskie jednocześnie z ogłoszeniem mobili- 
zacji rozpuściły pogłoskę, że zapasowi żołnierze 
z Królestwa nie będą wysłani na daleki Wschód, 
lecz zostaną przeznaczeni do wzmocnienia pułków 
Rosji europejskiej. Do zapewnień tych nie można 
przykładać zbyt wielkiej wagi. ponieważ nie wia- 
domo, ezy owe wzmocnione polskimi rezerwistami 
pułki, nie są właśnie przeznaczone do wysłania 
na plac boju. Możliwy jest również i podstęp, 
t. j., że w ten sposób ckeą władze rosyjskie za- 
pobiedz dezercji. Podobnego podstępu użyto np. 
w Kaliszu, gdzie ofiejalnie ogłoszono, że w gub. 
kaliskiej mobilizacja wcale nie jest przewidywa- 
ną, tymezasem z tej jednej gubernji zostało obe- 
cnie powołanych około 10,000 ludzi. To „urzę- 
dowe* zapewnienie nastąpiło z pewnością już 
wtedy, gdy o spodziewanej mobilizacji władze 
dobrze wiedziały, leez tylko praguęły w ten spo- 
sób uśpić obawę i powstrzymać uciekanie rezer- 
wistów. 

Według otrzymanych w Warszawie wiado- 
mości z różnych miast Królestwa, w dn. 22 przy- 
były już partje rezerwistów na punkty zborne, 
a w Wigilję i pierwszy dzień Bożego Narodze- 


miankowskiego; panno Żotjo, przybywa newy 
tancerz na wieczorach mazurowych. 

— Kwieciński — rzekł radea, wyciągająe 
rękę do Pomiankowskiego. 

— Radca dworu w Trybunale administraeyj- 
nym — dorzucił Suchodolski. 

O Kwiecińskim słyszał Pomiankowski juź du- 
żo i często jako o urzędniku sprężytym i pra- 
wym, z czasów, gdy urzędował w lwowskiej Pro- 
kuratorji skarbu. Uścisnął zatem z szacunkiem 
podaną rękęę 

— Cieszę się — z uśmiechem zauważyła 
panna Kwiecińska — że pan tańczy. Dzisiaj co- 
raz trudniej o dobrych tancerzy. 

— Ach! panno Zofjo — protestował Sueho- 
dolski, — ezy to się godzi samą siebie przed- 
stawiać odrazu w złem świetle. Kolega Pomian- 
kowski gotów pomyśleć, iż pani cały dzień tyl- 
ko o tańcu myśli, o zabawie. Ale ja mu już po- 
wiem, kto tutaj w Wiedniu zbiera biedne dzieci 
polskie, kto je uczy, kto dla nich szyje ciepły 
przyodziewek... 

Panienka zakłopotana milczała i tylko 'ru- 
mieniec, coraz to widoczniejszy mimo smagłej 
cery, zalewał jej póliezki. Radea z dumą rodei- 
cielska spoglądałyna córkę. 

— Tak, tak, panie Stanisławie — ciągnął 
dalej Suchodolski — trzeba panu wiedzieć, iż 
ta osóbka, która przed panem stoi, energją i 
pracowitością zawstydza nas, mężczyzn, Od lat 
czterech, gdy mieszka w Wiedniu, przynajmniej 
setkę bębnów polskich uratowała od głodu, od 
choroby, od eiemnoty. A przytem ma tę ambi- 
cję, że chee robić wszystko własnymi Środkami, 
formalnie prosić ją trzeba, by od czasu do eza- 
sn wzięła parę grajcarów dla swoich biednych. 

— Pan delegat — wtrąciła pośpiesznie Zo- 
fja — znowu zaczyna dawne żarty. Co pan Po- 
miankowski o mnie pciayśli? Widzi mię po raz 
pierwszy, tymesasem pat delegat tak mię reko- 
menduje, jakgdybym « icjała zaapelować do port- 
monetki pana Pomiankowskiego. 

— A cóż byłoby w tem slogo, keby mój ko- 
lega — replikował Suchodolski — przyczynił 
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nia ruspoczęło się wysyłanie nieszezęsnych ofar 
wojny do miejsc przeznaczenia. — Zapewnienia 
władz rosyjskich, że żonaci i obarczeni więksaą 
liczbą dzieci, zostaną uwolnieni, w rzeczywistości 
nie mają żadnego znaczenia. Tak np. w pow. 
brzezińskim niejakiemu Marciniakowi zabrane 
dwóch synów, trzeei zaś został również w tym 
roku wzięty do wojska, tak, że ojciec, staruszek, 
pozostał sam z wnukami 

Pragnąc utrzymać „porządek*, czynownictwe 
moskiewskie, prowokująe na każdym kroka ta- 
dność , potrafi uciekać się tylko do gwałtów. 
Donoszą np., że do niektórych miast, gdzie były 
punkty zborne, dla „utrzymania porządku* nie 
wpuszezono towarzyszących rezerwistom rodzin, 
amuszając wszystkie kobiety i dzieci do od- 
wrotu. 

Wobec takiego brutalnego zachowania się 
włada rosyjskich, nie trudno przewidzieć, że 
bliższe szczegóły o mobilizacji przyniosą niejedną 
wiadomość nawet o krwawom starcia. 


"WOJNA. 


Rosja pod bronią. 

Od dnia wybuehu wojny z Japonją mobiiiza- 
eja w państwie Rosyjskiem z moey najwyższych 
ukazów była ogłaszaną częściowo, ośmiokre- 
tnie. 

Pierwszy ukaz o powołaniu do służby czyn- 
nej ofieerów, żołnierzy sarówno z wojska lądo- 
wego jak i marynarki wyszedł w dniu 10-tym 
lutego, a dotyczył się jedynie tyrytorjum na- 
miestnietwa Dalekiego Wschodu. Dragi ukaz, 
wydany w dnin 12-tym lutego, obejmował eałą 
Syberję, oraz pięć powiatów europejskich na 
Uralu. Trzeci ukaz, z dnia 10 maja, powoływał 
do broni żołnierzy reserwowych s 34 powiatów 
położonych w okręgu wojskowym kijowskim i 
moskiewskim. Czwarty ukaz, z dnia 14-go czerw- 
ea, ogłaszał mobilizację w 61 powiatach w e- 
kręgu kaegańskim, moskiewskim i kijowskim. 
Piąty ukaz, z dnia 20-go sierpnia, powoływał 
do służby czynnej rezerwistów z 46 powiatów, 
położonych w okręgach wojskowych: kijowskim, 
moskiewskim, kazańskim i petersburskim. Saó- 
sty ukaz z dnia 2-go września, ogłaszał mobili- 
zację w 20 powiatach okręgu wojskowego ode- 
skiego. Siódmy ukaa, z d. 22 października, obej- 
mował 113 powiatów » okręgów wojskowych: 
warszawskiego, wileńskiego,kijowskiego, moskiew- 
skiego i odeskiego. Ostatni ukaz mobilizacyjny, 
z d. 20 grudnia. obejmował 236 powiatów £ ©- 
kręgów wojskowych: warszawskiego, wileńskie- 
go, kijowskiego, kazahskiego, moskiewskiego i 
odeskiego. 

Ogółem ukazami tymi powoływano pod broś 
rezerwistów s 52 powiatów lub równosnaczących 


się do dobrego dzieła, jakie pod pani sterem tak 
piękne wydaje owoce? 

— Pan wie, że tego nie lubię, nienawidzę. 
Dlaczego ludzie mają mnie potem unikać, mra- 
eząe pod nosem: „Karociarka! znowu mię na- 
eiągnie!* lakie kwesty, niech mi delegat wie- 
rzy, zabiły już niejedną sprawę, która miała wi- 
doki powodzenia. 

Suchodolski mimowołi skinął głową na znak 
potwierdzenia. 

— A widzi pan, 46 mam słuszność! Niech 
się pan nie hoi — mówiła z kolei do Pomian- 
kowskiego, któremu się dziewczyna bardzo po- 
dobała. 

— Nie, nie, nie od pana nie wezmę. Leez 
każdy może dobrej sprawie służyć. Każdy Po- 
lak tutaj, w Wiedniu, ma od czasu do ezasu spo- 
sobność to poznać jakąś biedną rodzinę polską, 
to jakieś dziecko polskie, które niemezeje, gdy 
rodziee nie dbają, by się nauczyło po polsku, to 
inne, które wartoby nauczyć czytania po polsku 
i pisania. Proszę mię zawiadomić o takiem od- 
kryciu, a ja już tam trafię., x 

- Mieszkamy — odezwał się Kwieciiski — 
na Landstrasse, Beatrixgasse nr. 16. Bardzo nam 
będzie przyjemnie, jeżeli pan delegat raczy naš 
odwiedzić. Jesteśmy niemal eo wieczór w domu. 
Wyjątek, że idziemy na koncert lub do teatru. 

— Nie omieszkam podziękować osobiście za 
ten zaszezyt — kłaniał się Pomiankowski, któ- 
remu zaproszenie sprawiło wielką przyjemność, 
tak wielką, że się sam w duehu dziwił. 

— Dzielna dziewezyna, zuch! — mówił Su- 
chodolski, gdy się rozstali z Kwiecińskim. — 
Prowadzi ojen gospodarstwo, ponieważ matkę 
straciła jeszcze przed laty dziesięciu, poza tem 
cały czas obraea na takie dzieła dobroczynne, 
jak pomaganie biedakom polskim, a głównie a- 


czenie dzieci polskieh. Lecz i radca dzielny, pra- 


wy człowiek. Według moieh obliczeń, oddaje 
córee conajmniej eawartą część pensji. Inna sbie- 
rałaby na posag. Tutaj ojeiee sam zachęca eóF- 
kę do miłosierdzia. Doprawdy szczęśliwym będste 
ten, kte ją nacwie żeną. (C. d. u.) 


Nr. 358 
okręgów powiatowych Syberji i 464 powiatów 
europejskich, aczkolwiek faktycznie powołanie 
dotyczyło się tylko 382 powiatów europejskieh, 
w 82 bowiem powiatach dwukrotnie wzywano 
reserwistów armji lub marynarki. 


Absolutnie wytzerpano zapas rezerwistów z | 


21 gubernji, mianowicie: archangielskiej, besa- 
rabskiej, witebskiej, włodzimierskiej, woroneskiej, 
jekaterynosławskiej , kazańskiej, kostromskiej, 
kurskiej, mińskiej, niźno - nowogrodzkiej, nowgo- 
rodzkiej. ołonieckiej, pskowskiej, symbirskiej 'tam- 
bowskiej, tauryekiej, penzeńskiej, mohylowskiej, 
ufańskiej, chersońskiej, oraz w Królestwie Pol- 
skiem w gub. kieleckiej i lubelskiej. 

Nie powoływano wcale rezerwistów z gub. 
wołogodzkiej, z ziemi kozaków dońskich (aczkol- 
wiek tam niema rekrutacji, ale ogólna powinność 
służby kozackiej, których część zmobiłizowano), 
oraz w Królestwie: z gub. łemżyńskiej i siedle- 
ćkiej. Również nie powoływano rezerwistów 
z Kankazu, obejmującego 12 gubernii i okręgów 
z 70 powiatami lnb jednostkami administracyj- 
memi, odpowiadającemi powiatom. Wreszcie nie 
powoływano rezerwistów z prowincji środkowo- 
azjatyckich, z Turkestańskiego. jenerał - guberna- 
torstwa. składającego się z 9 okręgów o 45 o- 
kręgach powiatowych. — Co się wszakże tyczy 
Kaukazu, to powinność wojskowa w bardzo ma- 
żym stopnin i tylko w niektórych miejscowo- 
seiach jest stosowaną i nie może być brang pod 
uwagę przy mobilizacji; z wyjątkiem wojska ko- 
sackiego, knbańskiego i tereckiego, powoływa- 
aego na zupełnie innych zasadach. 

Również na całem terytorjum jenerał-guber- 
natorstwa turkestańskiego nie jest wprowadzona 
powinność wojskowa, jak również w przyległych 
środkowo-azjatyckich okręgach kozackich, skąd 
pochodzą pułki kozaków syberyjskich i Siedmiu 
Rzek, powoływanych w odmienny sposób. 

Wreszcie do mobilizacji nie należy Wielkie 
Księstwo Finlandzkie, które, jak obecnie, po wpro- 
wadzeniu tam nowej ustawy o powinności woj- 
skowej wystawia tylko bataljon strzelców gwar- 
aji. — 

Ostatecznie zmobilizowano 382 powiaty w Ro- 
sji europejskiej, 47 powiatów w Królestwie Pol- 
i 52 syberyjskie. 


ZE SWIATA. 


Boże drzewko. Wiele osób, nie znając 
istoty rzeczy, jest zdania, że „Boże drzewko* 
nasze tradycyjne, jest pochodzenia niemieckiego. 
Polscy badacze jednak zwyczajów ludu naszego 
wykazywali, że zwyczaj to od dawien dawna 
przyjęty w Polsce ł na rodzinnej powstał ziemi. 

Łukasz Głębiowski w dziele swem p. t. Lud 
polski, zwyczaj darzenia dziatwy choinką przy- 


pisuje Niemeom. Tymczasem Oskar Kolberg, któ- | 


ry zwyczaje ludu badał na miejscu, kwestję swoj- 
skości choinki rozstrzygnął stanowczo, tak, że 
wątpliwości w tej mierze żadnej być nie może. 
Niestrudzony a sumienny wielce badacz w oko- 
licach Krakowa, opowiada o świecie lepionym 
z różnoburwnych opłatków, oraz o takiejże ko- 
lebce zawieszonej u powały, gdzie wisieć mają 


aż do przyszłych świąt. Zwyczaj ten powszechnie ' 


przyjęty n ludu naszego nietylko w okolicach 
Krakowa. Później — mówi Kolberg — rozpowsze- 
chnił się zwyczaj lepienia dzieciom światów ze 


Ralf Modrzejewski. 


Wystawa amerykańska w St.-Louis nie przed- 
stawiła wędrówce tłumów, prac umysłu polskie- 
go. Nie miano u nas widać ani sił, ani ochoty, 
ani pieniędzy na ubieganie się o rozgłos świato- 
wy. Coś tam jest z dzieł sztnki, ale reprezeato- 
wane słabo, bardzo słabo. Artyści polsey, snać 
mało ceniąc sobie Amerykanów, nie wysłali wy- 
boru dzieł swoich. Przypadkowo tylko rozgło- 
śnym stał się cykl Styki do „Quo vadis*. Usły- 
szano o nim gdy się spalił. A że był asekuro- 
wany na 75.000 dolarów, artysta poniósł tylko 
stratę artystyczną. Polonja amerykańska żało- 
wała, że nie wysłał Wyspiański swoich witraży, 
mógł był dostać grand prix. 

Jeden Mehoffer zwrócił uwagę na siebie wię- 
cej jako rysownik niż kolorysta. — Polski pa- 
wilon z chatą włościańską i jej potrzebami byłby 
sprawił wrażenie. — Ale nie było komu tem 
się zająć. Tem przyjemniej, że przecie cos, prze- 
tie ktoś, wywiódł na jaśnię wspomnienie twór- 
ezości polskiej. 

Sławnym był i do dziś nie zapomniany Kra- 
kowianin Kluger, który przez niedostępne szesyty 
gór przeprowadził koleje żelazne, tej sławy do- 
bija się dzisiaj jako inżynier Ralf Modrzejewski. 
Pisano o nim przed laty kiłku w Czasie, zapisać 
mtuszę i dzisiaj nowe jego powodzenie. 

Towarzystwo inżynierskie Western Society 
J. Gresneers wyruszyło z wystawy w 160 o- 
sób osebnym pociągiem na trzechdniową podróż 


,SŁOS NARODE” 
sośniny i opiatków, jabłuszek. świeczek różnej 
barwy. 

Obok światów, jstnieje od dawien dawna w 
tamtych stronach zwyczaj ubierania sadów, zwla- 
Bzcza po dworach i miastach. Sadem nazywają 
wierzchełki sośniny, zdobne w jabłka, orzechy, 
| gruszki i pierniki, świeczki, a zawieszane u su- 
fitu pokoju lub piekarni, stosownie do tego, czy 
sad jest przeznaczony dla dziatwy pańskiej. 
Choina ta wisi u powały aż do świętego Szcze- 
' pana. kiedy to obrywają z niej zawieszone na 

gałązkach ozdoby. — W chatach wiejskich, pod- 
czas obrywania sadu, podkradają się dorośli pa- 
robcy uszczknąć coskolwiek z tych przysmaków 
| 
| 
l 
| 
| 
| 
| 


i przy tej sposobności panuje wielka uganiaczka. 

W niektórych znów miejscowościach — pi- 
sze dalej Kolberg — ubieranie i zawieszanie sa- 
du następuje po Wigilji. W dniu zaś święte- 
go Szezepana parobcy z całej wsi, zebrawszy 
się w gromadkę, chodza od chaty do chaty i ko- 
lędują przy odgłosie skrzypek. W podzięce za 
to gospodarze zapraszają ich do chaty. częstują 
wódką i pozwalają im obrywać Sad. 

Więc choinka nie jest bynajmniej niemieckim 
wymysłem. Przeciwnie zwyczaj ten prastary 
wspólny jest chatom ubogim i wspaniałym pała- 
com, zwyczaj znany i praktykowany od czasów 
niepamiętnych, gdy styczność z Niemcami nie 
była tak częsta i bezpośrednia, a wpływ ich nie 
tak silny, jak obecnie w prowincjach pod zabo- 
rem pruskim i austrjackim. 


„Gdybym była królową*. W jednej ze 
szkół żeńskich w Londynie, zadano w niższej 
kłasie ćwiezenie na temat „Gdybym była kró- 
lową*. Zabawue opracowania tematu przytacza 
pewien dziennik londyński. Jedna 4 dziewczynek 
napisała: „Gdybym była królową, zabroniłabym 
najsurowiej używania pudru, szminki, oraz wszel- 
kich innych środków upiększających. a żadna 
osoba, sztucznie „przyrządzona*, nie miałaby 
wstępu do mojego salonu. — Nie ścierpiałabym 
również „zakręcania* włosów, oraz tym podov- 
nych sztuczek dla wytwarmania loków: w mojem 
państwie byłoby wolno nosić tylko naturalnie 
kręcone włosy*. — Inne uczennice brały swoje 
królewskie stanowisko z wyższego punktu wi- 
dzenia i przedewszystkiem zwracały bardziej u- 
wagę na dobro poddanych. Tak np. jedna z dziew- 
czynek wyłuszcza w ćwiczeniu swojem, w jaki 
sposób każdy w jej królestwie mógłby znaleść 
pracę, — zagadnienie, które dotychezas, po za 
obrębem szkoły dziewczęcej, nie zostało roz- 
strzygnięte. „W ten sposób*, wnioskuje autor- 
ka ćwiczenia, „nie byłoby już ludzi ubogich i 
nikt nie byłby zmuszony wędrować po nlicach 
| bez dachu*. Po przeprowadzeniu tej doniosłej 
| reformy, uezenniea wypowiada swoje własne pra- 
gnienia. „Potem“, pisze, knpiłabym sobie śliczny 


w willi na wsi, gdzie żyłabym w spokoju“. 
sk 


| z Irlandji. W powiecie Roscommon, opodal wsi 
, Ćlonsheiver położone wielkie bagnisko, liczące 
„kilka kilometrów kwadratowych przestrzeni, za- 

częło posuwać się w nocy z d. 17 na 18 b. m. 
| w kierunku miasteczka. Castlerea, zalewając po 
drodze całą wieś Croonshiver. Przerażeni miesz- 


I 


bicykl, kneyka, psa szkockiego i zamieszkałabym 


b y 
Wędrujące bagno. O ciekawem zjawi- | i 
sku przyrody donoszą do dzienników londyńskich | szawski. Według ogłoszonego drakiem „spisu stu- 


| 


| po Thebes Ill., aby zwiedzić olbrzyma inżynier- | mysłu środki zapobiegawcze. Ścieki są zapro- 


z dnia 28 grudnia. 3 
kańcy uejekli z wioski, pozostawiając chaty i 
dobytek na łasee losu. W przciągu doby bagnisko 
posunęło się o pół mili ang. Władze powiatowe 
przystąpiły energicznie do kopania kanałów od- 
pływowych, za których pomoca spodziewają się 
powstrzymać wędrówkę bagna. 


Kobiety duchownymi. W Anglji nie- 
dawno uzyskała jedna Niemka urząd kaznodziei, 
w Ameryce już od niejakiego czasu funkcjonują 
kobiety jako duchowni. chrzezą, mówią kazania 
i dają ślnby. Tych ostatnich me chcą zawierać 
mężczyźni wobec nowomodnych kapłanek, dla 
czego, wyjaśnia wielebua Mrs Wooley z Chicago. 
Powiada ona, że z termnły rytuału, na mocy 
której małżonka ślubuje wiarę, miłość i posłu- 
szeństwo — opuszcza to ostatnie, bo nie widzi 
powodu dlaczegoby żona miała być posłuszuą 
mężowi, a powtóre, że wie pewnie, jako ona 
tego Ślabu i tak nie dopełni i posłuszną nie bę- 
dzie. To ma być powodem dlaczego mężczyźni 
wolą zawierać małżeństwo wobec kapłana. Mrs. 
Wooley miała dopiero dwa wypadki w czasie 
swego urzędowania, że w Elgin młodzi mężczy- 
źni żądali właśnie z przytoczonych przez nią 
powodów, aby ona, a nie mężczyzna, ślub im 
dała. Co kraj, to inny obyczaj, u nas już daw- 
no wiary w posłuszeństwo żon się pozbyto. 

* 


X * 

Tajemnicze samobójstwo. Dzienniki 
warszawskie przynoszą wiadomość o niezwykle 
zagadkowem samobójstwie. Mianowicie de je- 
dnej z cukierni na Krakowskiem Przedmieściu, 
przybyła we środę popołudniu młoda, elegancko 
ubrana dama i siadłszy przy stoliku, zażądała 
herbaty. Gdy nikt na nią nie zwracał uwagi, 
wydobyla z kieszeni małą flaszeczkę i szybko 
wypiła jej zawartość. a po chwili upadła na po- 
dłogę wijąc się w boleściach. Zanim utraciła 
przytomność, z ust jej wydarły się słowa: „U- 
mieram Edm...... !“ Denatkę przewieziono natych- 
miast do szpitala, gdzie jednak mimo pomocy 
lekarskiej zmarła, jak się okazało wskutek otru- 
cia kwasem karbolowym. Nie znaleziono przy 
niej niczego, coby wskazać mogło jej nazwisko, 
natomiast za gorsetem miała dwie fotogratje męż- 
czyzn, oraz kilka utworów wierszowanych z pod- 
pisem „Marja“. Zmarła liczyć mogła około lat 
20, ubiór jej wskazywał, że pochodzi % lepszych 


KRONIKA. 


Kalendarzyk kościelny, Dziś środa Młodzinnków we- 
czenników i Wiktora: we czwartek Tomasza z Kantebury 
biskupa i Dawida krola. 

Kalendarzyk astronomiczny. Wschód słońca rozpoczął się 
dziś o godz. 7 minut 42. zachód przypada o godz. 3 mi- 
nut 40, dłagość duia godziu 8 minut 68. 


Kupujcie tylko u Chrześcijan! 


Kronika warszawska. Uniwersytet war- 
dentów warszawskiego cesarskiego uniwers; tetu“, w 
roku bieżącym znajduje się W uniwersytecie wurszaw- 
skim 1485 studentów, mianowicie; na wydziale pra- 
wniczym -- 561, na medycznym 480, na przyro- 
dniczym — 342, na matematycznym — 185 i na 
historyezno filolegicznym — 202. W ogólnej liczbie 
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skiego most na Missisipi zbudowany przez Ralfa | wadzone środkiem każdego łuku. Te są wype!- 


Modrzejewskiego. — Kolej łożąta na budowę mo- 
stu, ofiarowała towarzystwu osobny pociąg Pul- 
manowski Wraz z utrzymaniem przez cały czas, 
a Modrzejewskiemu miejsca dla rodziny i służby. 
Most stoi między Illinois a Missouri. Olbrzym 
choć w perspektywiowym rzucie wydaje się nie 
wielki. 

Inżynierowie byli zachwyceni nieużywanemi 
dotychczas Środkami inżynierskimi, obmyślany- 
mi przez M. Ralph Modjeski President, Nester 
Society of Enginiers, jak go tytułują. Most ten 
w środkowych przęsłach jeszcze nie skończony, 
a formalne otwarcie go nastąpi dnia 1-go mar- 
ca, gdy ostateczną robotę zakończy odmalowanie 
żelaza. 

Długość mostu wynosi ćwierć mili polskiej. 
Wysokość sto stóp od szyn w górę, to jest od 
wyższej części klatki. Długość najdłuższej kla- 
tki 671 stóp. Dwóch mniejszych po 521 stóp, 
inne pe 518 stóp. Najgłębszy filar zanurza się 
50 stóp pod wodą. Od najgłębszego punktn po- 
| pod wodą, de szczytu mostu jest 231 stóp. Ze- 
lazną część mostu, czyli klatki, podtrzymują fi- 
lary z granitu. Kolumnada tworzy jednolitą ma- 
sę. Utworzona z cementu, którego użyto do tej 
roboty 75.000 (siedmdziesiąt pięć tysięcy be- 
czek). — Jest to zatem największa bryła ce- 
mentowa na świecie, jaką dotychczas wyro- 
biono. 

Że zaś cement ulega zmianie pod wpływem 
temperatury, obmyślił Modrzejewski nowego po- 


nione grubo krajowym kamieniem spoczywają- 
twym na smolnem płótnie nie ulegającem ani 
wilgoci ani mrozowi. Zwiedzanie klatek odbyło 
się w pociągu używanym przez robotników to 
jest na zwykłych stolach robotniczych, na któ- 
rych stało cale grono inżynierów. Jechano mil 
30 na godzinę, nikt się nie krzywił na niewy- 
godę, przesuwano się z zajęciem przez cztery 
mile sztucznego podbudowania. Cała budowa 
kosztuje pół trzecia miljona dolarów. W Euro- 
pie kosztowałaby drugie tyle. 

Ani się spodziewał krakowski majster kun- 
sztu złotniczego Czaplicki, że ryty przezeń po- 
złocisty puhar, obiegać będzie na drugiej pół- 
kuli koło inżynierów, którzy z niego sączyli ne- 
ktar ku uczczeniu polskiej chwały. polskiego in- 
żyniera. 

Ze most ten nawet Amerykanom nawykłym 
do olbrzymich dzieł, imponuje. okazuje się z te- 
go, że w krótkim czasie, jestto już druga wy- 
prawa inżynierów. Wcześniejsza odbyła się od 
29 do 31 października r. 1903 i opisauą została 
z rysunkami i dołączeniem mapy: £armiston ta 
Thebes an Carbrudale J. U. Wyprawa odbyła 
się w 75 osób. Ta zaś wyprawa wypadła w 
dniach 24 do 26 listopada r. b. 

Ma pani Helena swoją przełotna sławę sce- 
niczną, ma utrwalona pamięć w hbymnach po- 
chwalnych, a nawet w Sosnowcu awiecznia ją 
ulica jej imienia, ale i syn jej ma również sła- 
wę uwiecznioną w pomniku. który wystawil. 


4 z dnia 28 grudnia. 


stndentów jest 987 katolików, 247 prawosławnych, 


186 żydów i 83 innych wyznań. 

Wzrost Warszawy. W r. 1874 ludność 
Warszawy wynosiła 261.249 mieszkańców, w rokn 
1884 — 404.589, w roku — 1894 — 515.654, 
a w dniu 1 stycznia 1904 dosięgła cyfry 771.382 
mieszkańców. WW ciąga zatem trzydziesta lat osta- 
taich ludność Warszawy prawie się potroiła. 

Rzadkie zjawisko. Jak donoszą pisma war- 
wzawskie, w Wigilję o g. 5-tej rano obserwowano 
w Warszawie rzadkie zjawisko, mianowicie kilka- 
krotnie ukazały się na niebie błyskawice. Dawnemi 
czasy uważano to za przepewiednię krwawego roku 


wojny. 
Z KRAJU 

Koncert w Podgórzu. Franciszek Ondrziczek 
(starszy), zaany skrzypek czeski koncertuje w Pod- 
górzu w „Sokole* dn. 15 stycznia 1905 r. W pro- 
gramio: koncert skrzypcowy Mendelsohna, „Kol Ni- 
dre* Brucha, „Legenda* Wieniawskiego, „Tarantel- 
la“ Ondrzienka i „Taniec czarownic* Paganiniego. 
Akompaniować będzie młody pianista p. J. Famera. 

Zamiast kącika hbumorystycznego. Wskutek 
pomylki urzędu podatkowego w Kalwarji otrzymała 
Frymeta Weber (już nazwisko wskazuje, że z „na- 
syeh“) zamiast Frymety Badner, kartę upominającą 
o uiszcaenio zaległeści. Pokrzywdzona wniosła o- 
czywiście natychmiast do urzędu podatkowego proś- 
bę, którą poniżej przytaczamy w dosłewnom brzmie- 
nia: 

Preźba Frymeta Weber w Kalwarji Zwraca Kar- 
ta upominającę do 1. 1160 04 zpowedu ze jest mil- 
nie pojedyncze Podpisana już w zeszłym miesiącu 
otrzymała uwiadomienie ze strony ck, Starostwe w 
Wadowicach abym zapłaciła, 50 ker 66 hl za real- 
ność od Domn 173 w Kalwarji ktory przez publiez- 
ny lieytacyi sprzedane został, a takowe realności l 
173 Frymeta Badner nabyła wipe nwiadomienie ck. 
Starestwe ktorą milnie była zaraz pocztem zwróci- 
łam, a zaś że dotąd jeszcze tutaj do tut, ck. Urzę- 
du podatkewego nie przyszło sprestowanie, to podpi- 
sana sa to nie może, 

Przecież te jest wydoczne, ze podpisana za ta- 
kiego wypadku milnego płacae nie może, 

Przete podpisana zwraca kartę npominająca zdnią 
24/10 904 i 1160 mośna takowę nazwyska Weber 
wykresłac a napisae Badner aby Frymeta Badner 
tegoż podatku zapłaciła 

upraszam zatem ck Urzędu podatkowago aby po- 
wyższe milnego do swej wiadomości przyjął a podpi- 
eanej od zapłacenie 50 k 66 h nwalnił, zarazem e 
spieszne reszolucyą upraszam Frymet Weber 

Przejście na wiarę katolicką. Z Nowego Tar- 
gu piszą do nas: Dnia 10 gradnia odbył się w ka- 
pliey PP. Urszulanek ehrzest adwokata z Czarnege 
Dunajca dra Rokacha i jego małżenki. Chrztu udzie- 
Jił ks. Rejowiez ; chrzestnymi rodzicami byli p. Wiel- 
gus, adjunkt sądowy, p. Porębski, kupiec, p. Łuszcz- 
kiewiezowa, właść. dóbr i p. A. Rokach, wiostra 
chrzest bierącyeh. 

„Defraudacja oficera. (Tel. wł.) Od tygodnia 
obiegały po Lwowie pegłoski o neieczce kapitana 15 
p. p. po rvdefrandowaniu znacznej sumy pieniężnej. 
Kurjer Lwowski denoai dzisiaj w tej sprawie, że 
kapitan 3-ciej kompauji 15 p. p. Schanmann uciekł 
aprzeniewierzywszy 9.000 kor. z eficerskiege fundu- 
sza zaliczkowego i z funduszu dla żołnierzy 500 ko- 
ron. Słychać, że widziano go w Hamburgu. 

Mianowania i przeniesienia (Tel.) Gazeta 
Imwewska denosi: Namiestnik przeniósł starszych ko- 
misarzy powiatewych : Juljasza Napadiewicza z Dro- 
hobycza do Stanisławowa i Bolesława Nieświatow- 
skiego ze Złeczewa do Drohobycza; kemisarzy po- 
wiatowych: Jana Majewskiego z Tarnowa de Bro- 
dów, dra Hugona Schwarza ze Lwowa do Nowego 
Sącza i Stanisława Chołoniewskiego z Nowego Sącza 
do Tarnowa; keneepistę namiestnictwa dra Zygmnn- 
ta Krasuckiego z Turki do Wadowic, oraz prakty- 
kanta koneeptowego dra Stanisława Wysockiego z 
Wadowic do Podgórza. 

Ministerstwo handlu zamianowało eficjała poczto- 
wego z Tarnowa Alojzego Cziżeka, kontrolorem po- 
estowym w Stanisławowie. 

Minister skarbu zamianował wieesekretarza mini- 
sterjalnego dra Fugeujusza Łopnuszańskiego sekreta- 
rzem ministerjalnym w ministerstwie skarbu. 

Minister koleji zamianował inżyniera Leona Mrocz- 
kowskiego starszym inżynierem w ministerstwie ko- 
lejowem. 

Na hudowę groty Matki Boskiej z Lourdes w Perąbce 
uszewskiej, złożyli w dalszym ciągu: 

PanowieiPanie: Mukiewioz z Rajtarowie 2 k., 
Helena Dziubińska z Kulikowa 2 k., Czyżewscy ze Liwo- 
wa 2 k, Romuald Zbiegień z Lubaczowa 2 k., Labiński 
Kazimierz z Czarnej 2 k, Klimek Ant. z Lipnicy muro- 
wanej 2 k., Piątkowska Ant. z Tyrawy woł. 1 k., Tarna- 
wiecka Stan. z Bykowiec 1k., Mrowliński ze Lwowa % kK., 
Szymski Jan z Krakowa 2k., Cetnarski Alfred ze Lwowa 
3 k., Towarnicka Wiktorja z Janczyna 2 k., Ośmialowscy 


z Brzeziny 2 k., Marowska z Bystrzycy l k., Konarska 
Cecylja z Dubiecka 3 k, Wojtowiez Franciszek z Koło- 


Józef krzyszkowski 


„GŁOS NARODU". 


myji 2 k., Siermantowski z Krakowa 3 k., Ożegalskie z 
Bolechowa 3 k., Bronisław Kaziński z Janowa 1 k, He- 
lena Marszycka 2 k., Matusiak z Krosna 2 k., Rada po- 
wiatowa z Żywca 2 k., Fr. Brzyk z żonę z Krzeszowie 
10 k., Anna Golińska z Zakopanego 10 k., Gramatyka z 
Jastkowic 2 k. 32 h, Będzikiewioz z Krakowa 2 k., Se- 
kołowska z Przemyśla 6 k., M. Siwiuski 3 k., Łopacka z 
Bochni 2 k., Oiskowie z Brzeska 6 k., Stawiarski z Je- 
dlicz 2 k., Jordan z Więckowic 4 k., Dobrzański z Begda- 
nówki 4 k., Kozakiewiczowa z Laszek 2 k., Małecki z Ne- 
wege Sioła 4 k., Kołodziej z Tęgoborzy 10 k., Seifer g 
Wadowic 23 k. 80 h., Borowa A. z Krakowa 8 k, Bera- 
tyńska Z. z Konar 8 k. 


KRAKOW 36 grudnia. 


Numera gwiazdkowe (20 kolumn tekstu, 15 
aktualnych ilustracyj) są do nabycia — o ile 
zapas starczy — w naszej administracji. Zama- 
wiać je również można w trafikach i ajencjach 
dzienników. 

Nabożeństwo. W sobotę na zakończenie roku 
odbędą się popołudniu nabożeństwa we wszystkich ko- 
śeiołach z wystawieniem Najśw. Sakramentu, kaza- 
niem, procesją i odśpiewaniem „Te Deum“. 

W kościele OO. Dominikanów o g. 3 i pół wy- 
niesienie obrazu im. Jezus, oraz uroczyste nabożeń- 
stwo na zakończenie roku. 

Z teatru miejskiego komunikują nam: Panna 
Julja Elsner, kształcąca się w sztnee aktorskiej, sta- 
wia dziś (we środę) pierwsze kroki na naszej scenie 
w roli baronowej w zgrabnej bluetee „Ciężka próba“. 
Główną męską rolę kapitana marynarki odegra pan 
Andruszewski. Widowiska dopełnią „Damy i huzary* 
Al. hr. Fredry. 

Artyści nasi, pod kierunkiem p. Mielewskiego, od- 
bywają pełne próby z wytwornej a wesołej komedji 
Wł. Perzyńskiego „Lekkomyślna siostra“, która po- 
dobała się publiczności i krytyee we Lwowie. 

P. Jan Górski znany wiolonczelista, wystąpi 
w Krakowie z własnym kencertem, który odbędzie 
się w piątek 30 b. m. w sali Koła literackiege (ul. 
Wiślna). 

Chór studencki, złożony z nezniów klas wyż- 
szych tutejszych szkół średnich pod batutą p. Kieł- 
basińskiege odwiedzać będzie domy w Krakowie i Pod- 
górzu, gdzie śpiewać będzie różne kelędy, a datki 
stąd płynące, przeznacza na rzecz T. S. L. Na- 
zwiska ofiarodawców ogłoszone będą w dziennikach 
krakowskich. Nie wątpimy, że sympatyczny cel, 
przyczyni się do powodzenia tego chóru. 

Pierwsze sankl pojawiły się wczoraj po połu- 
dniu na ulicach miasta, a pod wieczór ruch ich 
wzmógł się, jakkolwiek zmarznięty śnieg nie wielką 
jeszcze tworzy warstwę. Wezoraj powietrze było su- 
che, bez wiatru, a przy lekkim mrozie. Dziś rane 
zimne dochodziło do 13% R. Wubee tak silnego mro- 
zu nietylko woda na stawach, ale w wielu miejscach 
w wodociągach zamarzła. 

Park krakowski doczekał się nareszcie ślizgawki, 
u której wezoraj korzystało już kilkaset osób. 

Losowanie sędziów przysięgłych I kadencji (lu- 
towej) Sądu krajowego karnego w Krakowie na rok 
1905, odbyło się we wtorek dnia 27 bm. w prezy- 
djum Sądu krajowego karnego, pod przewodnictwem 
wiceprezydenta Sądu krajowego, nadradcy dra Po- 
gorzelskiego wobec radców Sądn krajowego pp. 
Błonarowicza i Ferensa, zastępcy proku”atera radcy 
dra W. Chwalibogowskiero, delegata Izby adwokae- 
kiej meeenasa dra Br. Guńkiewicza i protokolanta p. 
Gajdy. 

I. Jako przysięgli główni wylosowani: 

1) Armółowicz Jan, urzędnik banka kraj.; 2) Ba- 
łnk Leon, piekarz i wł. real.; 3) Bielecki Mieczy- 
sław, urzędnik Tow. wzaj. ubezp.; 4) Borgenicht 
Izak, handlarz węgla, Prądnik czerw.; 5) Brumer 
Jakób, Herman, krawiec i wł. real.; 6) Chachlowski 
Jan, rzeźnik; 7) Dr Chajes Adelf, adwokat; 8) Cheł- 
mecki Izydor, wł. dóbr; 9) Chronowski Jaxa Eusta- 
chy, wł. hotela; 10) Czarnecki Melchior, wł. real. ; 
11) Dec Walenty, wł. real ; 12) Friedman Eljasz 
Hirsch, przedsięb. ; 13) Frist Henryk, handlarz pa- 
pieru; 14) Dr Goldberger Izaak, lekarz; 15) Kacz- 
marski Władysław, bndowniczy ; 16) Kaseznik Jakób, 
krawiec; 17) Kollat Ludwik, wł. real.; 18) Korn- 
feld Mayer, wł. browaru; 19) Krasueki Antoni, urz. 
Tow. wzaj. ubezp.; 20) Kradowski Józef, urz. Izby 
handl. przem. ; 21) Lasak Audrzej, szewc; 22) Lib- 
mann Adolf, kupiec; 23) Loch Tomasz, kominiarz ; 
24) Markiewicz Antoni, szewe; 25) Dr Pisek Hen- 
ryk, lekarz; 26) Starzewski Rudolf, red. Czasu ; — 
27) Sulikowski Aleksander, wł. real., 28) Szołajski 
Adam, wł. real.; 29) Dr Śliwiński Michał, lekarz; 
30) Targowski Ferdynand; 31) Trzop Szymon, wł, 
real.; 32) Turek Franciszek, wł. real.; 33) Uklań- 
ski Epifanjnsz, ogrodnik; 34) Ubersfeld Salomon, wł. 
real.; 35) Zajączkowski Juljan, rzeźnik; 36) Zielo- 
nacki Jozafat, kapitalista, 

II. Jako przysięgli zastępcy wylosowani: 

1) Friedman Uscher, wł. real. ; 2) Goldwasser 
Emil, złotnik; 3) Guzikowski Piotr, wł. real.; — 
4) Herbst Hirsch, restaurator; 5) Mysiak Józef, rol- 
nik; 6) Riedel Stanisław, urz. banku galie.; 7) Se- 
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= poleca po tanich cenach na damskie suknie 
Najmodniejsze materje wełniane czarne i kolorowe. 
Flanele, Barchany białe i kolor., Płócienka Oxfordy kolor 
Chustki, Pledy, Echarpki wełniane, Koce wełniane i bawełniane, Kapy, Szyfony, Per- 
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rafiński Bartłomiej, wł. real.; 8) Süsser Berisz Bor- 
Bard, ajent; 9) Wentzl Maciej, wł. real. 

Redaktor „Bociana*. Sąd krajowy karny w Kra- 
kowie na mocy uehwały najwyższego zrybunała w 
Wiednin, wezwał w dnin wezorajszym Stanisława Li- 
pińskiego, redaktora Bociana, do stawienia się w cią- 
ga trzech dni dla odbycia dwumiesięcznego zwykłego 
więzienia, a to pod rygorem przymusowego dostawie- 
nia go przez władze bezpieczeństwa. 

Słowo warszawskie donosi, że właściciel warszaw= 
skiej księgarni p. Centnerszwer dowiedziawszy się, 
iż redaktor Bociana został skazany przez sąd kra- 
kowski na dwa miesiące więzienia za zbrodnię wy- 
muszenia, zrzekł się głównego składu tego pisma na 
Królestwo Polskie. 

Składki. Dia Wieherko wej: 
1 k., H. B. 1 k. 20 h. 

Na zakład p. Żurowskiej: Oskar Sehupp, 
poesta Sułkowice 10 k., zebrane podezas polewania 
w gronie myśliwych. 

Dla staruszki: I R. 2 k., H. B. 1 k. 20h. 

Dla nieszezęśliwej redzinyK.: M. K. 
4 kor. 

Dla wdowy pe urzędniku: Supiński I k., 
N. N. 1k. 

UTOD SEE EEE E E I) 


Głosy publiczności. 


B. Sadowska 


Szanewna Redakcejo ! 

Dochedzą mnie z różnych stron słnehy, że wido- 
eznie ludzie złej woli rozsiewają w Krakowie lekko- 
myślne wieści, jakoby w sprawie karnej Angelusa 
odbyć się miała rzekomo w domu moim rewizja 83- 
dowa i jakobym w sprawę tọ był w jakiś sposób 
wplątany. Chcąc tym nikczemnyra plotkom, które ré- 
wnież i o innyeh osobistościach Krakowa bezpodsta- 
wnie krążą i narażają cześć uczeiwych ludzi na 
szwank, — raz na zawsze kres położyć, upraszam 
Szanowną Redakcję o umieszczenie w łamach swege 
pisma, że nigdy z zakładem Angelusa nie łączyły 
mnie jakiekolwiek stosunki, prócz stosunku doradcy 
prawnego, który również od zwinięcia mojej kaneela- 
rji adwokackiej przed półtrzecia rokiem, ustał i że 
nigdy żadna rewizja sądowa w domu moim się nie 
odbyła, a nawet jako świadek wezwania sądowega 
nie dostałem. 

Gdyby zaś doszło jeszcze do mych uszu, że ktol 


| rozsiewa lub nawet powtarza podobne małomiastecz- 


kowe bajki, uwłaczające mojej ezci, pociągnę go do 
odpowiedzialneści karno-sądowej. 
Z wyrazem poważania dr Fugenjusz Hubaczek, 


Gabryelski kupuje, sprzedaje 1 najmaj 
fortepiany, pianina, harmonje i płamele — 
krajowe i zagraniczne — nowe i przegrane — 
za gotówkę i na spłaty — bez zalieaki. 


Repertuar Teatru Miejskiego. 

We środę 28 grudnia: „Damy i hnzary*, komedja w 3 
aktach Aleksandra hr. Fredry, oraz „Ciężka próba", dro- 
bnostka seen. w 1 akcie P. Bertona, debiut p. Julji El- 
sner (ceny miejsc zniżone). 5 

We ezwartek 29 grudnia: „Królowa Tatr“, widowiskc 
fantastyczne w 6 aktach a 8 odsłonach ze śpiewami i tań. 
cami A. Walewskiego (po raz 6). 

W sebotę 31 grudnia: „Lekkomyślna siostra", komedjs 
w 4 aktach Włodzimierza Perzyńskiege (noweśś), 

W niedzielę 1 stycznia e godz. 3 po południu: „Kró- 
lowa Tatr“, widowisko fantastyczne w 5 aktach a 8 od: 
słonach ze śpiewami i tańcami A. Walewskiego (po raz 7) 

W niedzielę e godzinie 7 wieczorem: „Lekkomyślna 
siostra“, komedja w 4 aktach Włodzimierza Perzyńskieg« 
(po raz 2 


Kronika artystyczno-litoracka. r 


* Z teatru lwowskiego. Dyrektor Pawlikow- 
ski nie zamierza prowadzić sezonu operowego 
w bieżącym roku i zrzekł się subwencji krajo- 
wej, przeznaczonej na ten eel. Natomiast w przy- 
szłym roku urządzony będzie podwójny sezon 
operowy, obliczony na siedm miesięcy. Wobec 
braku opery, stanowiącej zawsze dla publiczne- 
ści lwowskiej najsilniejszą atrakcję, z podwójną 
starannością zabrano się w tym roku do dzieła - 
na polu dramatu. Pod względem repertuaru teatr 
lwowski kroczy na czele, daleko zostawiając za 
sobą inne sceny polskie. 

Z wybitnych nowości przesunęły się przez 
scenę: „Lilith“ baśń poetycka Germana, „Tka- 
cze“ Hauptmanna, „Wesele Sobeidy* Hoffman- 
sthala, w przekładzie L. Staffa, wreszcie „Lek- 
komyślna siostra“, świetna komedja Perzyńskie- 
go. Wprowadzeniem na scenę tego nowego, 3 
wiele obiecującego talentu komedjopisarskiego, 
"rzydał dyr. Pawlikowski nowy laur do licznych 
swoich zasług na tem polu. Także w doborze 
repertuaru popularnego, świątecznego, Widoczna 
jest dbałość o połączenie interesu Knsowego z 
interesem artystycznym. Jako widowisko świąte- 
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rne wystawia teatr lwowski w dniu dzisiejszym, 
znane już w urywkach z Przeglądu powszechne- 
go wspaniałe Jasełka krakowskie Lucjana Ry- 
dla. Eksperyment wprowadzenia na gruncie lwow- 
skim dzieła opartego Ściśle na formach szopki 
krakowskiej jest w każdym razie bardzo zaj- 
mujący. 

Do składu artystów teatru lwowskiego zali- 
czoną została w ostatnich dniach p. J. Kozłow- 
ska, która debiutowała z powodzeniem na scenie 
krakowskiej. 

* Wzory do zeznawania i obliczania podat- 
ków. Nakładem księgarni D. E. Friedleina wy- 
szła pod powyższym tytułem nader pożyteczna 
książka, z której każdy bez mozolnego studjo- 
wania zawiłej ustawy podatkowej i bez wszel- 
kiej porady może się nauczyć zeznawania i obli- 
czania podatków. Książka opracowana przez p. 
P. Ciompę, rewidenta Banku austro-węgierskie- 
go, poucza w jaki sposób można: dokładnie ze- 
znać swoje dochody do podatku domowo-czyn- 
szowego, osobiste-dochodowego i rentowego, jak 
korzystać z tych ulgi potrąceń, jakie przy wazy- 
stkich podatkach ustawą są dozwolone, jak uni- 
knąć zeznania dochodów na swoją niekorzyść, 
jak uniknąć dochodzeń i korespondencji z wła- 
dzami, jakoteż nieprzyjemności z powodu niedo- 
statecznego zeznania dochodów. Dalej uczy ksis- 
żka p. Ciompy dokładnego obliczania i spraw- 
dzania wymierzonych przez władze podatków, 
podaje informacje kiedy i jak można wnieść re- 
kurs celem sprostowania za wysokiego wymiarn, 
„jak należy wnosić podania o odpis podatków w 
wypadkach ustawą przewidzianych i jak można 
sprawdzać wysokość tych odpisów. Tablice i 
wzory fasyj wraz z przykładami pouczają prak- 
*ycznie, jak należy radzić sobie w każdym wy- 
padku. 


Manifest carski. 

Berlin 28 grudnia. (T. wł.) Berl. Tagól. donosi z 
Petersburga, że ostatni manifest cara jest dzie- 
łem carowej, carowej-matki, W. ks. 
Aleks. Michałowieza i cara. Na radzie 
koronnej wszyscy ministrowie oświadczyli się 
przeciw zaprowadzeniu konstytucji, ale pomimo 
to każdy z nich przyznał, że należy 
wprowadzić pewne reformy. Witte jest 
głównym autorem manifestn. Minister 
spraw wewnętrznych oświadczył się za dalej 
idącemi koncesjami i dlatego wykonania 
projektu reform nie powierzono jemu, ale 
radzie ministrów. 

Rozruchy przy mobilizacji. 

Berlin 28 grudnia. (Tel. wł.). Z Król. polsk. 
donoszą, że w Pabianicach, koło Łodzi, 
przyszło do poważnych demonstra- 
cyj z powodu mobilizacji. Tłumy demonstran- 
tów przeciągały ulicami, niosąc chorągwie s na- 
pisami: „Precz z militaryzmem*. Wielu z nich 
było uzbrojonych. Policja była bez- 
silną. Demonstracja trwała do późnej 
no 


cy. 

Łódź 27 grudnia. Ros. aj. tel. Około 40—50 
osób przeciągało głównemi ulicami miasta nio- 
sąc czerwony sztandar i rozrzneając proklamacje 
wśród okrzyków „hurra!“ Gdy się policja po- 
jawiła, demonstranci oddali strzały, przyczem 
jedną esobę zabite, jeden policjant 
śmiertelnie i jeden kozak lekko ran- 
ny. Cztery osoby aresztowano. Policji udało się 
wkrótce tłum rozprószyć. 

Wilno 27 grudnia. Mobilizacja odbyła się w 
całej gubernji w zapełnym porządku, tylko w 
Lidzie przyszło do nieznacznych 
rozruchów. 

Wykolejenie pociągu z rezerwistami. 

Berlin 28 grudnia. (Tel. wł.). Według nade- 
szłych tu wiadomości, koło Krasnojarska 
wykoleił się pociąg wiozący 300 rezerwistów. 
Kilku z nich zginęło na miejscu, wie- 
lu jest ciężko rannych. 

Walka o samorząd miast. 

Oreł 27 grudnia. „Duma* miejska prosiła o po- 
zwolenie zwołania kongresu reprezentantów miej- 
skiego samorządu do jednej ze stolic, któryby 
miał obradować nad sprawami należącemi na 
podstawie ustaw do jego zakresu. 

Adres do cara. 

Moskwa 27 grudnia. Dzisiaj odbyło się o- 
twarcie sesji ziemstwa tutejsze gubernji. Przewo- 
dniczący ks. Trubeckojwygłosił mowę, w której 
wskazał na ciężkie położenie, w jakiem Rosja 
znajduje się z powodu godnej ubolewania wojny 
z Japonią, której końca trudno się spodziewać 
w najbliższej przyszłości, oraz na ciężkie przesi- 
lenie ekonomiczne i na wewnętrzną: dezorga- 
nizację wW państwie. Wszystko to ciąży jako jarzmo 
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na narodzie rosyjskim i wywołało silne nerwo- 


we wzburzenie. Książę zaproponował następnie, 
aby carowi przedłożyć rezolucję, aby dla uwień- 
czenia pamięci urodzin następcy tronu wolno 
było zebrać kwotę 300,000 rubli, dla poparcia bu- 
dowli szkolnych, oraz o uproszenie cara, aby po- 
zwolił nazwać tę fundację „fundacją im. cesa- 
rzewieza Aleksieja“. 

Dalej zaznaczył przewodniczący, że słowa mi- 
nistra spraw wewnętrznych o zaufaniu do ludu 
dodają nowej siły ziemstwom. 

Ziemstwa mają silne zaufanie do eara, że 
bliskimi są już szczęśliwe dni, w których za wolą 
cara skończy się obeene panowanie biurokraty- 
zmu, w których ear dopuści do udziału w usta- 
wodawstwie wolno wybranych zastępców ludu, 
tak, aby władza cesarska i wielkość tropu, oraz 
rozwój ojczyzny oparły się na niezłomnej pod- 
stawie ustaw o osobistej nietykalności i równo- 
uprawnieniu wszystkich obywateli, jako też wol- 
ności słowa i wyznania, aby nowy węzeł nawią- 
zano między ludem a tronem. — Na podstawie 
tych wywodów przewodniczącego ułożony został 
adres do cara, który też większością głosów przy- 
jęto. 

Urzędowa krytyka wymaganych reform. 

Petersburg 27 grudnia. Prawit. Wiestnik wy- 
wodzi: Życzenia reform ułożone przez petersburg- 
ską konferencję zastępców ziemstw są przedmio- 
tem dyskusji w prasie i na rozmaitych zgroma- 
dzeniach, a w sposób nielegalny także w „du- 
mach* miejskich. Pod wpływem osób, które sta- 
rają się wnieść do życia publicznego i życia 
państwowego niepekoje(!) i cheą wzburzene u- 
mysły wyzyskać dla swoich cełów(!) urządzane 
bywają, szczególnie przez młodzież, w roamai- 
tych miastach burzliwe zgromadzenia, na któ- 
rych oświadcza się, że jest koniecznem wystoso- 
wanie do rządu rozmaitych żądań, które jednak 
sprzeciwiają się głównym zasadom niezachwia- 
nego rosyjskiego prawa państwowego, oraz urzą- 
dzane bywają demonstracje uliczne, podczas któ- 
rych stawia się opór policji i władzom. Tego 
rodzaju ruch sprzeciwiający się istniejącej for- 
mie państwowej jest obey narodowi ro- 
syjskiemu(!), który raczej wiernie stoi przy 
stałych zasadach porządku państwowego. Ruchem 
tym usiłowano wywołać ogólne niezadowolenie 
i nadać mu powszechny charakter, zapominając 
o ciężkich chwilowo stosunkach. Zaślepieni przez 
złudne nadzieje przywiązywane do radykalnych 
zmian uświęconych przez wielu filarów rosyjskie- 
go życia państwowego, pracują ci lndzie, nie zda- 
jąc sobie może jasuo z togo sprawy, nie na po- 
żytek Rosji, lecz na pożytek jej wrogów. Rząd 
obowiązany jest wystąpić przeciw wszelkiego ro- 
dzajn dążeniom, które naruszałyby spokój pań- 
stwa i spokój publiczny, oraz ochraniać porządek 
publiczny państwa. 

Dlatego przeciwko każdemu naru- 
szeniu porządku i spokojna na każdem 
zgromadzenia o charakterze wrogim 
dla rządu musi się wystąpić, a stanie 
się to przy użyciu wszelkich ustawo- 
wych środków. Winne, a szczególnie w służ- 
bie państwowej pozostające osoby, pociągnięte 
zostaną do ustawowej odpowiedzialności. Insty- 
tncje miejskie i ziemskie, jakoteż stowarzysze- 
nia każdego rodzaju obowiązane są trzymać się 
wyznaczonego im zakresu działania i nie poru- 
sząć spraw, nad któremi obradować nie mają 
prawa. Prezydenci organów samorządu i stowa- 
rzyszeń są odpowiedzialni za dopuszczenie ta- 
kich kwestyj do obrad. 

Prezydujące organa muszą wobec tego ro- 
dzajn zdarzeń Świadomie ciążącej na nich odpo- 
wiedzialności, starać się o Konieczne uspokojenie 
społeczeństwa. 

Z powodu inspektorów Rosjan. 

Lwów 27 grudnia. (Tel. pryw.) Słowo polskie 
donosi z Warszawy, że młodzież polska na uni- 
wersytecie i politechnice warszawskiej wydała 
odezwę w sprawie bojkotu żeńskich szkół pry- 
watnych, których właściciełki dla osobistych ko- 
rzyści zgodziły się na mianowanie w tych szko- 
łach inspektorów Rosjan. 

Baku 27 grudnia. Robotnicy naftowi zawie- 
ili pracę. 


WOJNA. 
Depesze dzienue. 
Port Artura. 

Londyn 27 grudnia. Daily Telegraph donosi 
z Tientsinu: Posłaniec z Portu Artnra donosi, 
że Japończycy dnia 22 b. m. nad ranem, w sile 
około 5000 ludzi atakowali północne for- 
ty i zajęli szańce, oraz dotarli do stóp góry, 
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na której stały rosyjskie działa. Te wyrządziły 
wśród Japończyków ogromne szkody. Nad 
ranem wywiązała się walka na bagnety. 

Japończycy stracili 80 jeńców i około 60 za- 
bitych i rannych, oraz znaczną ilość broni. Ja- 
pończycy zatrzymali się na północnym pagórku 
koło Itzeszan. Oba skrzydła japońskie 
zajęły wszystkie forty, tworzące ra- 
my zewnętrzne fortów głównych. 

Słychać, że jenerał Nogi leży ciężko 
chory z powodu rany. 

Z Japonii. 

Tokio 27 grudnia. (Reuter). Miasto jest prze- 
pełnione wojskiem, podobnie jak w czasie wy- 
buchu wojny. Żołnierze są umieszczeni nietylko 
w koszarach, ale także w wielu domach prywa- 
tnych w mieście. Armja marszałka Oyamy ma 
być uzupełnioną do pół miljona luda, 
jego artylerja otrzyma egromne posiłki. 
Szczególne zarządzenia poczyniono dla obro- 
ny Formozy i wysp południowych przeciw 
flocie bałtyckiej. Połączenie kolejowe z armją 
mandżurską jest bardzo dobre. Podróż z Tokio 
do Liaojanu trwa tylko 6 dni. 

Zatarg chińsko-rosyjski w Szanghaju. 

Londyn 27 grudnia. Biuro Reutera donosi z 
Szanghaju pod d. 26 b. m. Taotaj zażądał od 
konsnla rosyjskiego wydania jednego majtka o- 
krętu „Askold*, który zamordował pewnego 
Chińczyka. Ponieważ konsul rosyjski dotychczas 
nie dał odpowiedzi, a ludność Szanghaju jest 
wzburzoną, Taotaj zwrócił się do ministerstwa 
spraw zagranicznych o wskazówki. 

Podróże Rożdiestwieńskiego. 

Petersburg 27 grudnia. Petersburski kore- 
spondent Echo de Paris donosi, że uważają za 
prawdopodobne, iż admirał Rożdiestwieński za 
swoją flotą pojedzie dookoła południowych wy- 
brzeży Australji (!) aby nie narazić się ewentual- 
nie na niespodziewany atak koło wysp Sundaj- 
skich. 

Depesze noene. 
W Mandżurji. 

Petersburg 28 grudnia. (Urzędownie.) Jene- 
rał Knropatkin telegrafuje pod datą 26 b. m., 
że nie otrzymał tego dnia żadnych wiadomości 
o starciach. 

Dnia 23 oddział strzelców był na rekonesan- 
sie we wsi Linsinpu. Mimo wielkiej ostrożności 
strzelcy zostali spostrzeżeni, atoli zdołali się u- 
kryć pod murem. Gdy Japończycy się oddalili, 
strzelcy wkradli się do chat, zamieszka*ych przez 
Japończyków, rzncili kilka bomb pyroksylino- 
wych i szybko się oddalili. Bomby później wy- 
buchły, przyczem kilku Japończyków zginęło. — 
Rosjanie nie ponieśli żadnych strat. 

Eskadra bałtycka. 

Haga 28 grudnia. B. Reutera jest upowa- 
żnione do oświadczenia, że pogłoska powtórzona 
przez Times, jakoby rząd holenderski oddał port 
Sabang na wyspie Sumatrze do dyspozycji eska- 
dry bałtyckiej, jest nienzasadnioną. Holandja za- 
chowuje także i w swych kolonjach jak najści- 
ślejszą neutralność i nie odda żadnego portu im 
dyjskiego, ani pośrednio, ani bezpośrednio do 
dyspozycji żadnego z mocarstw wojujących. 


Tientsin 28 grudnia. (Reuter). Taotaj Tient- 

sinu wyjechał do Tybetu. 
Dymisja gabinetu Kórbera? 

Wiedeń 28 grudnia. (Tel. wl.). Wczoraj po 
południu rozeszła się tu pogłoska, że gabinet 
Kórbera podał się do dymisji, czy też poda się 
w najbliższym czasie. Pogłoska ta nadeszła z 
Pragi, gdzie Prager Tagbl., Bohemia i Narodni 
Listy w artykułach swoich ogłosiły ustąpienie 
gabinetu za nieuniknione. 

Prager Tagbl. pisze między innemi : 

„Pogłoski o ustąpieniu gabinetu stają się 
faktem. Jakkolwiek dymisja nie jest jeszcze 
urzędownie zatwierdzoną, to przecież na pod- 
stawie najściślejszych informacji 
możemy donieść, że już w najbliższym czasie 
zostanie ona formalnie wręczeną. Ce- 
sarz jest już poinformowany, że dr Kórber 
pod żadnym warunkiem nie chce dłu- 
żej pozostać na swem stanowisku. Po- 
wodem jest brak zdrowia, gdyż dr Kórber 
cierpi na newralgję żołądka —a nadto 
przekonanie o bezowoecności Rady 
państwa“. 

Do powyższego artykułu dodaje Zeit w dzi- 
siejszym artykule, że informacje Prager Ztg tru- 
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dno brać na serjo, gdyż zasiągniętą została 
z najbliższego otoczenia Kórbera. 

W każdym jednak razie, mimo oficjalnych, 
pięknie brzmiących słówek, nie da się zaprze- 
ezyć, że Korona niezadowoloną jest z 
dotychczasowej bezowocności parla- 
mentu i żąda zaprowadzenia ładu w 
chaosie. 

Charakterystycznem jest także, że cesarz 
powrócił z Wallsee do” Wiednia już wczoraj 
wieczorem, t. j o dzień wcześniej, niż to 
było planowanem. 

Jeżeli dr Körber po najbliższej audjencji o- 
głosi swą dymisję, to cały gabinet ustąpi także 
w przyszłym tygodniu. 

Jeśliby zaś dr Koerber po złożeniu monar- 
sze relacji o położeniu przekonał się, że może 
jeszcze pozostać, to Rada państwa, stosownie do 
zapowiedzi, zwołaną będzie na 21 stycznia ; rząd 
zażąda wtedy uchwalenia sum na refundacje, a 
gdyby uchwały nie uzyskał, nastąpi rozwiąza- 
nie Izby. 

W razie ustąpienia dra Kórbera kwestja na- 
stępstwa może być obecnie oparta tylko na kom- 
binacjach. Podnoszą, że korona utworzy gabi- 
net urzędniczy pod przewodnictwem mi- 
nistra kolejjWitteka. 

Dzisiejsza N. Freie Presse zaznacza ró- 
wnież że następeą dra Kórbera będzie Wittek, 
który był kandydatem na to stanowi- 
sko już po ustąpieniu gabinetu Cla- 
rego, jako: kierownik prezydjam ministerstwa. 

Gabinet Witteka byłby gabinetem przej- 
ściowym. Jego zadaniem byłoby załatwie- 
nie traktatów handlowych, zwłaszcza 
Niemcami, oraz ugoda z Węgrami, o ile 
stosunki na Węgrzech pozwoliłiyby na to. W Au- 
strji bowiem możnaby załatwić ugodę z pomoca 
$. 14. 

O O 
Syveton. 

Powody tragicznej śmierci Syvetona nie gą jeszcze 
wyjaśnione: ale przypnszezenie morderstwa staje się 
coraz prawdopodobniejszem. Tymezasem cała prasa 
żydowska wytęża wszystkie siły, aby pamięć jego 
zohydzić. Zydzi nie cofają się naturalnie przed fał- 
szowaniem prawdy. +I tak n, p.: pani Syvetom, któ- 
ra odegrywa niezmiernie dwuznaczną rolę, dała do 
zrozumienia, że mąż jej przywłaszczył sobie 98.000 
franków, stanowiących fundusz Ligi Patrjotów ; Ju- 
ljasz Le Maitre, głośny filozof i pnblicysta, prezes Li- 
gi, oświadezył stanowczo wobee sędziego śledczego, 
że Zachowanie się Syvetona było zupełnie poprawne, 
że fundusze Ligi były mn oddane w przechowanie i 
że z nich ani franka nie uronił. Otóż pra- 
sa żydowska przedstawiła to zeznanie jako zupełne 
potępienie Syvetona i w tej formie podało o niem 
wiadomość Biuro telerraticzne do wszystkich polskich 
dzienników ! 

Nowy to przykład wielkiej niesmmienności i wście- 
kłości żydowskiej międzynarodówki. 

O stanowisku Lemaitre'a wobec 
maliśmy następującą depeszę : 

Paryż 28 grudnia. Juljusz Lemaitre ogłasza 
oświadczenie, w którem, wobec zarzutu kilku 
dzienników naejonalistycznych , jakoby jego za- 
chowanie się w sprawie Syvetona było dwuzna- 
cznem, zapewnia, że nie wątpi w uczci- 
wość swego przyjaciela, Syvetona. 


r T pak y cz 
TELEGRAMY. 
Mianowania. 

Wiedeń 28 grudnia. Wiener Ztg ogłasza: Ce- 
sarz nadał starszemu inspektorowi ewidencyjne- 
mu Władysławowi 


Syvetona otrzy- 
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Słuszkiewiczowi we 


Lwowie, tytuł i charakter radcy ewidencyjnego. . 
Minister skarbu zamianował koncepistów mi- ; 


nisterjalnych dra Romana Dziedzickiego i 
dra Romana Leona Cholewa-Moraczewskie- 
go wicesekretarzami, a oficjałów tytularnych i 


kontrolorów magazynów tytoniu Franciszka Pa- | 


wluszkiewicza w Wadowicach i Leopolda 

Kopea w Tarnowie, kontrolorami z poborami 

IX. rangi w dotychczasowych miejscach pobytu. 
Polacy na wystawie w St. Louis. 


Wiedeń 28 grudnia. Według nadeszłej ze St. | 


Louis listy odznaczeń wystawowych, otrzymali 
z Polaków następujące nagrody; W działe sztuk 
pięknych złota medale: Teodor Axentowicz, Ju- 


Kompletne Wyprawy kuchenne 
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Han Fałat, Leon Wyezółkowski, Karol Tichy, 
Stanisław Wyspiański i Konstanty Laszezka. 

W dziale robót ręcznych wielką nagrodę: e. 
k. państwowa Szkoła przemysłowa w Kołomyji, 
złoty medeal Axentowicz i medal bronzowy c. 
k. szkoła państwowa we Lwowie. W dziale spo- 
żywczym otrzymała za wina medal złoty ńrma 
„A. Hawełka* w Krakowie. 

Hr. Montignoso. 

Wiedeń 28 grudnia. (Tel. wł.) Hrabina Mon- 
tignoso przybyła do Florencji, o czem zawiado- 
miła telegraficznie swoich rodziców w Salz- 
burgu. 

Władze policyjne w Salzburgu otrzymały po- 
lecenie, aby w razie przyjazdu tam hr. Monti- 
gnoso, odmówić jej wstępu na terytorjum au- 
strjackie. 


Opozycja na Węgrzech. 

Budapeszt 28 grudnia. Opozycja postanowiła 
ponownie odmówić rządowi uchwalenia budżetu. 
Posłowie opozycyjni i dziś mają udać się tn cor- 
pore do sejmu. 

Budapeszt 28 grudnia. (Tel. wł.) Na dzisiej- 
szem posiedzeniu Sejmu jeszcze raz zażąda hr. 
Tisza uchwalenia prowizorjum budżetowego, ce- 
lem uniknięcia ex lex. W razie odmowy Sejm 
zostanie zamknięty 4 stycznia, poczem nastą- 
pi rozwiązanie. 

Traktat handlowy z Niemcami. 

Berlin 28 grudnia. Nordd. Allg. Ztg. oświad- 
cza, że doniesienia pism, jakoby możliwem było, 
iż nowe traktaty handlowe zostaną parlamentowi 
niemieckiemu przedłożone dopiero z końcem 
stycznia r. 1905, nie mają żadnej podstawy. 

Hr. Lonyay. 

Berlin 28 grudnia. (T. wł.) Z Rzymu donoszą, że 
hr. Lonyay miała się zwrócić do Papieża z prośbą, 
aby się podjął pośredniczeniu między nią a jej 
ojcem. Papież miał tę prośbę odrzucić. 

Koścłół a państwo we Francji. 

Paryż 28 grudnia. lzba uchwaliła 332 gło- 
sami przeciw 239 ustawę, odbierającą zarządom 
kościelnym i konsystorjalnym wyłączne prawo 
urządzania pogrzebów. W dyskusji pre- 
zydent gabinetu Combes oświadczył, że ustawa 
ta jest przygotowaniem do rozdziału 
Kościoła od państwa. ; 

Kanonizacja. 

Rzym 27 grudnia. Dzisiaj w kościele św. Pio- 
tra odbyła się kanonizacja zakonnika zakonu Au- 
gnstynów, Stefana Bellesini. 

Po południu odbędzie papież w Kościele św. 
Piotra adorację nowego świętego. 

Rzym 28 grudnia. O godz. '/,4 po południu 
udał się Ojciec św. w towarzystwie 30 kardy- 
nałów i dygnitarzy dworskich do kościoła św. 
Piotra, celem odbycia adoracji św. Stefana Bol- 
lesinif'ego. Na specjalnej trybunie zebrała się 
rodzina Bellesiniego i delegaci djecezji Tryden- 
tu. W bazylice zgromadził się ogromny tłum 
wiernych. Po skończonej ceremonji i przyjęciu 


zwykłych podarków, Ojciec św. powrócił po tem | 


do swoich apartamentów. 
Z Bałkanu. 

Sofja 27 grudnia. Minister spraw zagrani- 
cznych rozesłał do wszystkich zagranicznych re- 
prezentantów Bułgarji notę, z poleceniem oświad- 
czenia rządom europejskim, iż Bułgarja nie bie- 
rze na siebie żadnej odpowiedzialności 
za wszelkie następstwa obecnego postępowania 
Turcji. 

Belgrad 27 grudnia. W skupczynie przedsta- 
wił minister skarbu budżet i exposé zakończył 
słowami: „Co długoletni bezrząd panujące- 
go bez charakteru zepsuł, nie można naraz 
naprawić. Ponieważ jednak obecnie Serbja posia- 
da króla, przejętego duchem konstytucyjnym, 
jest uzasadniona nadzieja szybkiego postępu go- 
spodarstwa państwowego i dlatego można z od- 
wagą spoglądać w przyszłość na rozwój tinanso- 
wy Serbji*. 

Bukareszt 27 grudnia. Ministrowie spraw za- 
granicznych i spraw wewnętrznych podali się do 
dymisji. Portfel spraw zewn. objął prowizory- 
cznie prezydent gabinetu Sturdza, a spraw wewn. 
minister oświaty Hazet. 

Budapeszt 28 grudnia. Opozycja postanowiła 
ponownie odmówić rządowi uchwalanie budżetu. 
Posłowie opozycyjni i dziś mają udać się „in 
corpore“ do sejmu. 

Eksplozja nafty. 

Nowy Jork 28 grudnia. W Old-Town nastą- 
piła eksplozja nafty, przyczem straciło ży- 
cie 50 robotników, przeważnie Słowaków. 

Z Finlandji. 

Helsingfors 27 grudnia. Na posiedzeniu ry- 
cerstwa i szlachty, odbytem dnia 23-go b. m., 
wniesiono petycję podpisaną przez 10 członków 
w Sprawie strzeżenia ustaw. Petycja podnosi, że 


poleca 
qłównie 


skiego przeszkodzić ogłoszeniu nielegalnych po- 
stanowień przez senat. — Petycja zwraca się do 
cara z prośbą, aby urząd prokuratora został w 
swojej pierwotnej, odpowiadającej celowi formie, 
przywrócony. 


Wiedeń 28 grudnia. Wiener Ztg ogłasza sank- 
cję uehwalonej przez Sejm niższo-austrjacki usta- 
wy szkolnej. 


Ceny targowe z dnia 27 grudnia. 
Ceny za 100 kilogramów : 

Pszenica biała od 18'50 do 18-90 kor., pszenica 
czerwona i żółta od 18:60 do 19:10 kor., pezaniea 
węgierska od —*— do —'—, żyto krajowe )4'50 
do 15'40, żyto węgierskie od —:— do —' — jẹ- 
czanień na krnpy od 13:50 de 14*50, owies z opłatą 
akcyzową od 15:20 do 15:70, groch od 1950 de 
23'—, tatarka od 16:80 do 18*—, proso ol *4*— 
do 16:50, fasola od 24*— do 34*—, jagły ol 14— 
do 28—, siano od 8'40 do 9:60, słoma od +60 
do 5:—, koniczyna od 10:— do 10:80, zim.niaki 
za hektoliw 4:— do 4:80, jaja za kepę 3 50 do 
4:80, masła za kilogram «ud 2:20 do 2:50, -mama 
m, garniec od 8— do 8'—, spirytus na 950 Tra- 
lesa za hekt. od —'— do 200-—, okowita na 75° 
od —*— do 160—, kukurudza za 100 kigr. oč 
15:80 de 18:—, kapusty świeżej w głowach za ko- 
po od —— do —'—, wyka za 100 klgr. od 16-— 
do 18:50, koniczyna nasienna czerwona za 100 klgr. 
od 110:— do 150*—, koniczyna nasienna biała za 100 
klgr. od 80.— do 110-—, tymotka za 100 kigr. od 
—— do —'—, rzepak zimowy za 100 klgr. od 
22.50 do 23:—, siano nowe od —*— do —'—. 


= 


Kursy telegraficzne. 
Wiedeń 27-go grudnia. — (Giełda pop.). — Godzina 3:— 
Marki 117:65, Renta majowa 100.25, Węg. renta korono- 
wa 97:95, Akeje austr. zakładu kredyt. 67550, Akcje węg. 
808775, Akcje Anglobanku 291-25, Akcje Unionbanku 556'-—, 
Akcje Landerbankn 44825, Akcje koleji państw. 649 —.. 
Lombardy 8825, Akcje tabryki broni 531—, Akcje tyto- 
niowe 330—, Akcje Alpiny 40025, Losy tureckie 181 50; 
Ruble 253-50. 
Cukier (silny) 33:80—90 — spirytus (spok.) 51—51'40' 
natta niezmieniona. 
Berlin 27-go grudnia. — (Giełda wiecz.). — Anstrjackie 
Akcje kredytowe s0u'30, Towarzystwo dyskontowe 18575 


bo au E 
Rubryka „Nadesłane* nie pochodzi od Redakcji, 
a która też nie bierze za nią odpowiedzialności, 


Założywszy specjalny oddział dla powiększeń, Jestem 
obecnie w możności dodać do 12 forografji gabinetowych 
powiększenie naturainej wielkości w ozdobnej 
oprawie całkiem bezpłatnie 
Atelier „Kamera“ naprzeciw tot. Royal. 

Wykonanie pod każdym względem wykwintne. 3426 


ERER NK h = - ~-= 
B 1 3 2 
peleryny Zakopiaństjie. 

Najtańsze źródło zakupna peleryn męskich i damskick 

w Bazarze wyrobów krajowych 

J.F.J. Komendziński, Zakopane. 

z 


Razem 7 przedpłatą na „Głos Narody“ mo- 
żna oczesyłać przedpłatę na pismo humorysty 
teso satyryczne 

„bjabet', 
Przedpłata kwartalna wynosł 2 kor. 
"zz ao rameur aan n LĄ 
b 7 
Ruch pociągów 
c. k. kolei Państwowej i e. k. kolei Północnej 
na stacji Kraków 
ważny od d. 1 października 1904 roku 
według czasu środkowo-europejskiego. 
Odchodzą z Krakowa: 


W stronę Lwowa. , osobowy o godz. 7'40 w. 
pospieszny o godz. 843r. | osobowy o A 9 00 w. 
osobowy o godz. 6:19 r.  j- osobowy o godz. 10:55 w 
osobowy o godz. tl rano Do Nowego Sącza. 
błyskawiczny o g. 2'49 pp. | osobowy o godz. 9'02 rano: 
pospiesony o godz 8'38 w. . onoo 0 godz, 7:55 w. 
pany o Boia gh wiere , obory o Kol L-KO w. 

Í Do Wiednia. 


Do Oświęcimia. , | osobowy o godz. 5°25 ranc. 
osobowy o godz. 430 r. | osobowy o godz. 7:13 rane 
osobowy o godz. (15 pop. | błyskawiczny o g. 2'31 pop 
osobowy o godz. 7'55 wiecz. osobowy ò godz. 2 po po 

Do Tarnowa I Stróż. i pospieszny 0 godz. t0 w. 
osobowy o godz. 6'15 w. i Do Warszawy. 

Do Wiellczki. ! osobowy o godz. 5'29 rano 
osobowy o godz. 8'30 runo. | osobowy o godz. 9'20 rano 
osobowy o godz. 1:30 w poł. osobowy o godz. 6'40.w. 


Kraków 


W. NALSKI (Sukiennice) 


uacz: nia egy»to miklowe najlepszej marki, Sphinx stalowe emaljowane, patentowane stalowe z obrgezkę emaljowane, stałowe emaljo wane. Prima najlep- 


szej marki żelazne omaljowane murki Cieszyn Bazarowe najlepsze. 


41540 


byłoby obowiązkiem szefa urzędu prokurator- 


358 
uryusz w Makowie 
” poszniuje zaraz 3790 8 B 


KRONCYPIENTA. 


tróż kamieniczny toz, ber 


mobny do domn ul Mikołajska L. 5. 

głosić się do właściciela tego domu. 

godz. 9. tej rano lub o 8-ciej popoł 
8768 8 8 


kuczycielka muzyki 


s uczennica pierwszorzędnego 
misty, udziela lekcyi u siebie 
domu. Wiadomość w Admi- 
ateacyi „Głosu Narodu* Kraków. 


8779 82 8 
; świeży (li 
d pszezeiny Soor eao pa 
„a, karacyjno-deserowy, bez żadnych 
; , wysyła w blarzankaoh 
p. s ch, jut 


zu | pasiek Zygmunta Idsyńskieg: 
Biemizoweach paca Sleadkewco 


Kto lubi 


bea piegów, delikatną twarz, zr 
h elastyczną skórę i różową płeć, 
boh używa codziennie xunn ogo 


sd poznego 
BBRGMANNA 
[YDŁA LILIOWEGO 
(marka ochronna: 8 górnicy) 

an & Co., Droodwa u. Tetechou 
8/L. 1456 80 
o nabycia po 80 hal. w Krakowie 
* aptekach: M. Proń, Z. Marcoin, 
ahr, W. Redyk, F. Gralowski, 
Wiszniewski, Bartmański i Sp., 
Rosenberg; w droguerych: J. Ha- 
ak i Sp., Anaut. Fronez, F. Zopoth 
Sp., J. Wismiewski i 3p., J. Kle 
iensiewicz, Arnold Reifer, ul. Gro- 
zka L. 88, J. Reim i Sp., Roman 
obner, St. Rożnowski, M. Kreisler 
prodzka 81. — w Bochni: Stanisł. 
Pawłowski, Jan Michnik — w Now. 
jącrm w aptekach: R. Jakubowski, 
„ Georgeon; w drognorysch: T. 
Awieciński, D uaner, — w Rze 
sowie: w aptece A, Karpiński; J. 
fołodziejowski, Paulina Brinner, 

nasar Friedenberg Podgórze. 


„ząd.gminy m. Gzchowa 


rozpisuje niniejszem 


KONKURS 


lem obsadzenia posady Lekarza 
iejskiego, z płacą w kwocie 
cznej 800 Koron. 


Podania wnosić należy do dnia |$ 


0-go stycznia 1905 r. 
Czchów dnia 15 grudnia 1904. 
780 5 5 Burmistrz: 


Józef Nowak. 


Fabryka wyrobów wehianch 
Ketach, po oiona w r.1867 
LJ y LJ 
„GE. Zajączek I Lankos: 
poleca 3087 
Jakna, Sieraczki, Najme- 
niejsze Kamgarny i Korty 
ryrobu własnego, oras oryginalne 
angielskie. 
Koce. Derki, Filce dywano 
we, Filanele wstąpione, Wełmę d: 
ratowania i wszelkie Podsxewki 
w Krakowie, Linla A-B, 44 


| Składy Xe Lwowie al Toate L3 
dla sprzedaży hurtownej i drobiazgowej 


EPILEPSYA. 
Kto cierpi na padaczkę, kurcze i iam 
ierwowe przypadłości, niech zażąda < 
sm broszury. Do nabycia darmo i e: 
atnie przez privil. Schwnnen-Apothbeki 

Fraskfurt a. M. 1464 2 Bi 


GzyBty deserow 
Miód pałokę w 5 kig. nszkach 
QV) : avh Miód pltny leczniczy 
wła: vyrobu w 6 kigr. demionach 
u «płatnie za pobraniem wy- 
1 Brrodyewicz s Denysowa, 
vegbe w miejscu. 3607 


po 4 
ayła E 


Ob -zerna Sala 


z przedpokojem 
I piętrze cd frontu w Rynka gl 
6. kaćdogo czasi do wynajęcia. 
Wiadmość w handlu p. f. Szarski 
à Syn w Krakowie. 6503 2 8 


„GŁOS NARODU*. 


„GŁOS NARODU". 
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Gebrauch 
Przed użyciem. Po użycia. 


OD NN 
= ANGIELSKIE akcyjne TOWARZYSTWO 4 


„CUNARD“ w LIWERPOLU 3 
a 


0990) 


przewozi najtaniej i najwygodniej pasażerów 
i towary = Tryjestu do Nowego Jorku. a 
Następujące parowoe odchodaą s Tryjesiu: TA 
„PANNONIA* dnia 34-go Grudnia 1904 r. 
„ULTONIA*  „  7-go Stycznia 1905 „ 


m Zastępstwo dla Galleyj z W. Ks. krakowskiem 


JÓZEF EILE Lwów, Brajerowska 6. sm 


ATTTNNM 
KARETA i FAETON PANNA STARSZA 


lub wdowa zamiejooowa 


12212141) 


w bardzo do- w średnim wieka, energicana, bez ro- 
brym stanie dziny, samotna, jost potrzebna zaraz 
do sprzedania Wiad: mość: uliea Graniczna 4 II p., 
z „L. A", 8306 2 8 
Zygmunta Ignacy Borger 
Markiewicza właściciel winnic w Sarospatak 
koło Tokaja 


Kraków, ulica Rakowicka L. 9. poleca swoje maturalae WINA 
Tenże przyjmuje wszelkie reperacye | stołowe — Zieleniak, Szamorodner 
powozów, wózków i t. p. 8680 i Tskajskie. 8591 4 35 


NOSIŁ szczę ci POMO 


Dywan 
w wielkiej ilości nadeszły j 
do Magazynu towarów wschodnich Ę 


Dr. Nieć i Spółka 


Perskiej 


NARAM | RMRMRMAMA 


Znane ze swej Riezrównanej trwałoścl 


świeżo otrzymane 
we wszystkich 


Yalu oygina slawackio, kolorach - - - 


ma burki męskie i rotundy damskie 


z poleca A 
Bazar krajowy w Krakowie 
róg głównego Rynku i ulicy Brackiej. 


Uwaga: Oryginalne valonry sławuckie, moźna nabyć 
tylko w Bezarach krajowych w Krakowie, Lwowie, Przemyślu, 
owym Sączu i w Wiedniu; polecone zaś przoz innych kupców, 
wą falsyfńikatami, szkodzącymi tak wiełee renomowanym wyrobom 
tejże fabryki. 3189 6 0 


NAJWIĘKSZY ZAKŁAD 
JANA WOLNEGO 


Główny skład i fabryka trumien przy nllcy św. Tomaoza L. 4 (tuż przy 
kj Szozopańakim) Telefon Nr. 381, Filia uł. Koperalka L. 8 
Zakład urządza pogrzeby dla wszystkich stanów, załatwia sam wszystkie 
formalności, uehylając pozostałej rodzinie wszelkich trudów. Również 
podejmuje się przewozu zwłok do wszystkich krajów Kuropy. 
Na żądanie spłata w ratach miesięcznych. 
Posiadając włacne K ATAKUMBY, odstępują miejsca pojedyncze na 
wieczne czasy, lub przyjmuję zwłoki do tymozasowego przechowania. 
UWAGA. Niektórzy s przedsiębieroów krakowskich ogłaszają się, iż 
mają własny wyrób trumien, eo jest niezgodne z prawdą, gdyż żaden 
u nieh nie ma fachowego nusdolnienia, a tem samem i trumien mu 
wyrabiać nie wolno, a tylko ja jako majster stolarski prawa to mam 
i fk yadis trumny wyrabiam. 8100 


CODZIEN PRZEMYSŁ OJCZYSTY". 
Miliony panów i pań używają „FEEOLIN Y“. 


Zapytajcie się swego lekarza, czy „FEEOLINA* nale jest najlepszym kasmotyklem na skórę, własy 
I zeby? Najbardziej mierzysta twarz I najb-zydsze 
dałikatności i formy przys ukysanie „FEEGLINY*. „FEEOLINA” jost mydłóm złożonam z 42-ch 
ajselachetniejszych i najświeższych ziół. Zapewniamy, że wszystkie zmarszozki i fałdy na twarzy, 
wagry, pryszoza, ozerweność nosa Ít. d — przy używania „FEEOLINY* znikaja bsz śladu. — 
„FEEOLINA* stanowi najlepszy ścodók do pielęzaowania, czyszezaaia i upięksisinia włosów, zapo- 
biega wypadanin włosów, łysieniu i chorobom głowy. „FEEOLINA” jest równiaż najlepszym i naj- 
naturalniejszym srodkiem do czyszósania zębów. Kto „FEEOLINY* używa «talo zamiast mydła, 
pozostaja młodym i pięknym. Zobowiązajamy się pleniądze natychmiast zwrócić, gdyby ktokolwiek 
z „FEEOLINY* nie był zadowol nym. Čena kawałka I K., 3 kaw. K. 250, 6 kaw. 4K., 12 kaw-7 K. 
Porto od jednego kawałka 20 hal, od 3 kawałiów zwyż 60) hu. Za pobraniem 40 hal. więcej. — 


Wysyła główny skład 
M. FEITH, Wiedeń VI, Mariahilferstrasse 45. 
Nadto dostać można w wielu składach aptecznych, w składach perfum i w aptekach. 


S Kraków, Rynek gł. L. 25 (obok Banku Galicyjsk.) 
K O łaskawe zwiedzenie uprasza Się. 3189 25 0 P 


ce n.biarają natych niast arystokratycznej 


Przed użysiem. Po użycia. 
2598 2 6 


OBWIESZCZENIE! 


P 


odajo się do wiadomości publicznej, że wskutek uchwały Wydsiała. 


z dnie 15 grudnia 1904 r. Kasa Oszczędności miasta Żywca obniżyła ogólną 
stopę procentową od interesów z nię zawieranych i począwizy od dała 1-gu 
stycznia 1905 roku, w sposób następujący: 

I. od wkładek oczczędnościowych opłacać będzie 


procent 4!/, od sta. 


HM. od pożyczek pobierać będzie procent: 


D in 5 wekslowych po 60/, od sca 
b s g hipotecznych po 61/97, „ 
gminuych po By y 


©) 
z doliczeniem kosztów ad ministracyjnych. 


M Z Wydziału Kasy Oszczędności m. Żywea. 


Żywiec dnia Sż-go grudnia 1904 r. 


8804 8 8 


Jarmo i opłatnie wysyła na żądanie próbki roe 


Prezes: 
Dr Michat Kornichi m. p. 


wyrobów tkaekich 3778 
1IĘSOWICZ 


Michał M 


Obrazy olejne i rodzajowe 
po eenach bardzo niskich. 


włany wyrób ram wszalkieg: 
rodzaju, najstarsza firma w tym zawo 
irie na miejsca, rok założenia 156 


E. LEICHTA w Krakowie 


tloa Pijarska przy bramie Fieryańskiej 
3806 7 0 


Bogate xaopatrzony Magazyn 
ubierów męskich jakote; paltotów 
daiesinnych i męskich, faser, wszelkiah 
ubrań dla Panów Studentów itp. polece 
P. T. Pablicznośsi na sezon jesienny 


B ji zimowy, po bardzo nistich cenach 


WOJGIECH SEJNEJ Kraków, Stolarska 6, 
8119 4 0 


Zakład sprzedaży 
ma do sprzedania: 
Kilka garniturów machoniowych, Stoły 
i stoliki machon., Sekretarz inkrust.. 
bronzami i skrytkami, Sekrstarze, 
Szafa wspaniała orze h. bogato rreś- 
biona, Kanapa-łósko i Biuro paliasa- 
drowe, Łóżko palisandrowe. Łóżke ma. 
c oniowe, Stoliki sł: cone, Zegar szaf- 
kowy duży, rozmaite meb:o machoniewo, 
oraz rzesy xuwyklejsze, Porcalana i 
Garderoba. 8191 
Leopoldyna Machowska. 
Kraków, aliea Szewska Nr. 6, I piętro 


KAWA | 


re -æ | 
zdrowia“ | 
polecona przez krakowskio Towar 
jrzystwo lekarskie jako wsorowo 
prayragdaony ei krajowy, -= 
odpowiadający wszelkim wymogox | 
dystetycznym. Wszędzie do nabycie. 
Waśniowski i Łuczka 
Podgórze, py Krakowie. | 
ł 8181 8 0 | 


* 


kz pi, 20: r 


Larząd propinacyi W Ligzkach 
wydzierżawi z pierwszym stycznia 1905 
urządzony lokal na wystynk wó- 
dek, herbaty, wina oras restaura'yę. 
tanie. — Tylko katoliccy rzeńnicy 
z fachu ma ą pierwaseństwo. Zgłosse 
nia do Reprec. piwa ostrawskiego, nl. 

Rracka L 11. 8798 85 


"OTYŁOŚĆ. 


asawa szybko i pod gwsrancyą nie- 
szkodliwie Thielego herbata cdtłuszoza- 
jaca. Najlepsze Świadectwa! Pakiet 2 
kor. (ta granicę v.50 kor. za pobranism) 
Ap pod srebruem orłem Z Bnekora 

we Lwowie. 2908 9 12 


MIODY. ™ 


Miód patoka nataralny, karacyjne- 
deserowy 5 kilo 620 kor.; Wybory 
miód do picia gąwiorok 4-lier A la 
Malaga 6'60 kor., stoł'wy 670 kor, 
wynyła eały rsk ~è salieską wasystke 
opłataie Pasieka Adama Qóroki:ga, De- 
uysów. Większe samówionia taniej. 


TKALNIA 


w Korczynie. 


JABŁKA 


za 90 eentów wysyła frauco da j 
miejscowości w monarchii koszyk 6- 

kilowy jabłek kuetonnych a za 1 złe. 
25 et. stotowych. Spółka sdowmir- 
en ogrodnicza w Tarnowie. 3786 


MIODY 


miód patoka kuracyjny i deserowy u 
własnej pasieki, w 6 kg. pusskach po 
7 kor. — miód do picia w demionach 
po 6 K. 70 hal. wysyła opłażmie se 
zaliczką lub gotówkę Ks. W. 

proboBucz w Kupczyńcach p. Denysów. 


8781 6 10 l 
POZ Proszę zażądać 
CEN adarmo i opłatnie mój 
ER $ ROEN inu ce "r 


£=—8002 obejmujący przednło 
(GA M AŃ rycin doskonałych, a- 
AA W. nieh i trwałych zegaf- 
S ków oraz przedmiotów 
ne złota i srebra. 


| Hanns Konrat 


Pierwsza FABRYKA 
GARÓ W 


Prawdziwy srebrny remontoir mlr. 8-80, 
z podwójnemi kopertami sułr. 676. 
Prawdziwy srebrny łańcuszek słr. 1-80, 
150, 1:80, stosownie do wagi. Praw- 
dziwy ameryk. niklowy remontoir ke 
twicowy system Ro-kopf Patent wraz 
z nikl. łańcuszkiem i skórzanym fate» 
rałem xłr. 22%, 3 satuki 6'50, 6 satak 
zir. 12:50. Ton sam z podwójnemi ke- 
wortami za sztukę złr. 350. Buduik 
niklowy złr. 1'45, 3 eztaki ałr 4, s 
tarczę Świecącą W nocy złr. 165, 8 
wstuki utr. 4'50. Żadnego ryzyka! Wy- 
miana dozwolona lub zwrot o 
Dla każdego xegarks 3 lata piśmiennej. 
gwarancyi. 


PANNA 


19-letnia, sympaty zna, władająca fẹ- 
zykiem polskim i niemieskim, possu- 
kuje w handlu miejsca kasyerki sea 
kaucyą, Ofarty za adresem „Stałła” 
posto restante Kraków, na okasaniesm 
kwisn insersto wego. 8786 2 2 


a G S 
Lekcje języków: 
freneuskiego, rosyjskiego i niemiec. 
kiego, poore mm pokoik unebie- 


WDOWA 


litościwe Gorea a 
RJ 
na ręce 
orodu”, dla Zarzyskiej, 0366650 


„GŁOS NARODU* 


Tylko co wyszły z druku 
nakładem księgarni kato iekiej 


Im Fztya. Hłowstieg 


w Krakowie 
ulica św. Jana 6, (Hotel Saski), 


LEGIENDY 
z tycia Najśw. Maryi Penny 


dla młodego wieku, 
napisała wierszem 


MARYA SANDOZ 


(„Podolanka ). 


Prreśliczne wydanie z brzegami 
ałoconymi cena 1 Korona. 


Astha de księgarni katolickiej 
1 kor. 35 hal. otrzyma ten p'e 
macik edwretną pocztą franco. 


Przedtem 8 K., obecnie 5 K.! 


odsyłamy ra nadesłauiem lab ka zalieską 


5 kor. 200 sztuk 5 kor. 


Kalendarx blok: wy na rok 1905 . 1 
Mortal. kasetka piór różnych . . 
Album seesayjny . 
a papieru listowy „Voyage“ 20 

a z obrszkami i wierszykami | 

Kosz ażurowy ścienny 
Pudełko farb akwarelowych . . . 
a orygin. perfum frane. . 1 


KALESONY DAMSKIE 
Krojem reformowanym 


Dia każdej z Pań na obecną porę niezbędne. 


Z ezurnógo atłasu wełnianego Złr. 4:50 


Sklad bielizny 
« M Baper i Spółka 


Kraków, Sukiennice. 


Z czarnego atłasu jedwabnego „ 


są w każdej wielkości na składzie. 


Powszechnie uznany za najlepszy 
wyszedł już z druka 


„POLSKI KALENDARZ PRAWNICZY“ 


ma rok 1905. 


Treść: Kalendarynm, Ustawa i przepisy skarbowe, Taryfa adwokacka i no: 
terralna, Skale stamylowe, Raptularz, Zarząd Państwa, Ministerya i wszystkie 
Władze grlicyjskie z referentami, Wykaz Sądów, Starostw, Wydziałów Rad 
powiatowych, Dyrekcyj skarbowych, Adwokatów i Notaryuszy w Galicyi i ca- 
łem Państwie Austre- -Węg., zestawiony alf.betycznie według miast, Tabele 
zawiany morgów i rążni na hektery, ary i metry. Przepisy pocztowe i tele- 
graficzne, Skale Btezplowe, Tabele anuitet ; obliczania pro entów, Wykaz 
steityst+crny dia P nów notaryn zy it. d 
Format duży książkowy w płótno oprawny. — Cena 2 korony. 


w Tnchowie 


= 
CAET- 
O E OOO eE a H l a E JE 2 z E 0006 o 


POWY WE W a 1 Do nabycia w Admiuistracyi „Kalendarza prawniczego” 
Portmonetka . . . . . . . . 1|i we wszystkich główneej szych księgarniach. a __ 3871 1 11 
Mydełko sky maas ? ug N 07w+ra ww "= Oe N SE 
Piómik 5 aka 2-16 
Kredek kolorowych . . . . . . 6 Bik: nę ja k a 
Notse piscienoy a >- 20 AJ Ruch Wychodźców z Galicyi i Bukowiny 


Rączka metałowa z cłówkiem . . 
arkua odbijanek najlepszych . 
s AAEE O WET” 
Kartki Świętalne kelerowe . . 5 
razem sztuk XO ET 


Nadto dodajemy 10 kart artyst gratis! 


Kompletne K. 250 
urządzenie 


jakow : drzewka 
Nisi złote, srebrne. irysowe i miedzia- 
NO, Awiazdy, Komety, Ozdoby fanta- 
wne, Girlandy, Sznury brylantowe, 
eg askestowy, Lichta zybi Świeczki, 
Anioły etc. Seryu podwójna K. 4. 
Zamawiający obie paczki razem otrzyma 
framco! n firmy 


E. Czapliński i Sp. 


Kraków — Szewska 1. 


N przyborów piśmieunych. ga- 
lanteryjnych i artykułów religijnych. 
Największy wybór obrazków święty: h 
i Aae Figur, Krzyży, Kropielni- 
Książek do nabożeństwa ote. 
Kalen Nu rok 1905. 
Bilety wizgtowe od 50 ct. za 100 sstak. 
Najtańsza oprawa ram. 8740 
Kartki z widokami od 1 conte wyżej. 


do Ameryki przez Tryest. 
Jazda przez Tryest do Nowego Jerku i wszystkich 
miejescowvści Półnoenej Ameryki w wykwintnie urzą- 
dzonych pierwszerzędnych parowcach. 
Zjedneczene, austryackie, akcyjne Towarzystwo Żeglugi 
Parowej w Tryeście 


| „Austro Americana" 


i| jako Jedyne austryackile Towarzystwo żeglużne, które 
na mocy rozporządzenia minsteryalnego z 30 kwietnia 
1904 r. L. 21903 upowsżnicne zostało do tworzenia 
Ajencyi i zastępstw, nstanowiło 


Janeralną Ajencjg dla Galicji I Bukowiny 


i upoweżniło ;ą do zorganizowania poszrsególnych Ajencyj 

Zadaniem tej organizacył jest: oprzeć swą dzia- 
łalność na rzetelnej podstawie i ochronić wychodźców 
od wszelkiego wyzysku I skierować rwh wychodźców 
o ile możności przez austryacki port Tryest. 

Towarzystwo i tegoż ajenci, mają ezuwać nad tem, 
by pasażerowie płacili tylke oznaczono przez Zarząd ceny 
jazdy i otrzymywał: możliwie najlepszy wikt I utrzymanie. 

Wszelkie wyjaśnienia, oraz sprzedaż kart 
okrętowych 


w Jeneralnej Ajencyi w Krakowie, ul. Lubicz L. 7, 
oraz w Jeneralnych Ajencysch w Brodach, Podwołoczy- 


skach, Czerniowcach, Nadbrzezlu, Szezakowej, Oświę- 
cimiu | innych Ajencyach. 38:1 18 50 


Zaopatrzyłem skład 


w dokerowe fortepiany, pia- 
nina I fisharmonie 

po 80 złr. nowe i przegrane. 8 są 
daje za gotówkę i na spłaty. 

jenia i reperacye przyjmują ok po 

cenach bezkonkarencyjnych. 

ZYGMUNT RABA 

stroiciel 3360 7 10 

ulica św. Jana 13, Kraków. 


WINO ORYGINALNE 


FRANCUSKIE BIAŁE 


frmy Cruse et Fils Frères 


APTEKA 
Fortunata Gralewskiego 
W KRAKOWIE Graves. ...... . po złr. i 25 } za butelkę 
ul. Szczepańska L. 1, » superleures . wę + jw 
yeer ar Ti Szarski i Syn w Krakowie. 


Bierącym 10 butelek dajemy 10% opustu, 
8489 8 15 


następujące wyroby własne: 


Eotrogen „Jakra*, wyśmienity 
do konserwowania włosów, 

ian łupież i swąd x głowy, wzma 
enia cebulki włosowe i zapobiega | sesmar ==. 
wypadaniu. — Flakon kor. 2 i 4. È 

„Jakra* Kali chloricum pa- 
sta de uębów, wybieła zęby. 
desinfekeyonoje i konserwuje jamę 
ustną. — Taba £0 hal. 

„Jahra* antyseptyczna wo- 
da de mst, znakomita woda do 
utrzymania zdrowych zębów i do 
płukania ust. — Fiakcn kor. 1.30. 

„Jahra” wata MNenteferme- 


lowa, wypróbowany A przy 
katarnei nosa. — Pudełko 40 hal. 


Wydawca: Dr. Antoni Besnpró. 


Poszukuję dzierżawy 


od wiosny r 1406 folwarka w dubie 
glebie i kułturze, blisko stacyj kole: 
i szosy położcnego, — wolałbym w o 
kolicy Przewosska lub Podwałocz"sk 
przestrzeni od 600 do 1(00 mórg W;- 
godny dım mie zkalny i dobry atan 
bad wii g spdarskich jakot+ż kc rzystna 
krufgoracya grantów Kcntrakt uwu 
nastoletni. — FP średniectwo wyłączone 
Oferty aprzejwie pr szę przyryiać d 
| lutege, — Kraków pistie Iesiante 

„Nr. 869. 3703 7 1: 


El! O| orzczędzi kożdy na binoklach 
0 okularach it. d, knpając je 
n firmy: 886% 


Ti ARMATYS optyk I mechanik 
KHraków, Grvd>ha 6. 
P. P. c. k. Urzędnikom Akzdemikom 
i Stndentom jeezize 109%, opustu. 


„WSPIERAJMY CODZIEN PRZEMYSŁ OJCZYSTY*. 


m | zgłosi na ulicę Warszawską 3 


W Pałacn Spiskim Rynek 34) 


Tylko patent. maszynką „Feni: 


Redaktor odpowiedzialny Dr. Anton BraQpct. 


NARODU". 
Tylko krotki czas w Krak? 


Cyrk Sidoleg: 


We środę 28 grudnia 


2 wiebie Przedstawiea 


o g.dz. 4 po poładniu i » 8 wiec 
Po południu o godzinie 4.te” . 
NOWY PROGRAM | 
WYJĄTKOWE PRZEDSTAW! ~ 
na które dor Śli i dzieci płac 
wszystkich miejscach połowę 
Wieczór o 6 godz. pantomi! 


CYRK W WODZE: 


Senzacyj ne ! 
BIAŁY JEZDZIE 


AEON w Ew OO A OO 
We czwartek d. 29 gru 
0 gO'£. 8 wieczór 
Grand Soreć Fasbit" uv -* 
CYRK W WODZIE. 
Bilety wcaeśniej nabywać mośn 
handlu WP. Fenza, Sżewska 8. 
god. 10 rano du 6 wieczór oraz w ke 
cyrkowej cd godz. 10 reno do 8 
Tp EEE 


Masło niesolone : 
irise, po 10 K. 50 h. ku kenne 
9 K. KO h. w5 kg. paczkach wy. 
M. Sindel w Jasienicy. 34765 


Kucharka 


z dobremi świadectwami niech się 


II piętro, drzwi na lewo. 


Rzadła sposobność! 


Do natycia dobrze idący INTE B ES 
niezbędnych artykułów stolar kich w 
Krakowie w śródmieściu. Potrzebny 
kapitał okoła 5000 kor. — Znajomość 
fachowa nie koniecenu. Zgłoszenia pod 
lit. „Pewna egzystencya do Admin 
„Głosu Narcda*. 3807 1 1 


I, ll i HI piętro 
na mówie składy, sklepy, maga- 
syny, biura, przedsiębiorstwa przemy- 
głowe hotel z restanracyą i terasą, 
łazienki, praln.e itd. 


zaraz do wynajęcia. 


Siła, winda i oświetlenie elektryczne. 
Lokale oglądać można codziennie mig- 
dzy godeiną 18—1. W innych godzi 
nach zgłaszać się mcżua do kancełaryi 
adw. Dra Służewskigo w Krakowie 
uliea ów. Marka L. 7. 3679 8 10 


można zrobić łatwo ; dobrze 


560 papierosów na godzinę! 


Do nabycia R 3 Kor. za sztukę, w 5-cin grubościach i A są 
rzędnych trańka>h i handiach Pęrajci 4 nych, lub za poprzedniem n 
koren 3.30 u frmy: 28% «= 


„Howarth i Kloczeński*, agerncya handlowa we Lwow! 
GGGGOGGOGSSO0>OOG06G00006060 


9 NA GWIAZDKE 


> połecz swoje wyr 'by 


g PIERWSZA KRLJCWA FABRYKA KUFRÓV 


= i przyborów galaniery jny ch — 


pod firmą 3752 4 B 


LUDWIK MAKOWSKI 


Saiga 32 Kraków Filia: Floryańika 6, 


OOOO ©-Q0©©2 © 


Bank hipoteczuy i pożyczek 


FRANCUSKO-ANGIELSK 


PARYŻ 20-22, rue Richer PARYŻ. 


Udzielamy szybko i korzystnie 


POŻYCZEK AMORTYZACYJNYCH 


na 37/4, i 4%, na pierwsze i drugie miejsce aż do "4 war 
tości szacunkowej na przeciąg 15 do 75 lat. 


POŻYCZKI OSOBISTE 


na 4'e i 5% Duchownym, Oficerom, Urzędnikorn: państw. 
wym i prywatnym, Kupcom i Przemysłowcom z poręką l 
bez na przeciąg 1 do 15 lat. 


Przeprowadzanie konwersyj bankowych 


spieniężanie i zamiana 


przedsiębiorstw akcyjnych. 


Korespondencya w jez. francuskim, angielskim, niemieckim, 
włoskim, rosyjskim i hiszpańskim. — Wiadomość bez koszt kosztów. 


POON 
w, Rządowe w uprawniona 


Fabryka wód miseralnyeh zdac | i specpalnyoh ai 
K. RZĄCA i CHMURSKI 


w Krakowie, ul. ye Gertrudy L- 4, 
wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Towarzystwa =: |! 
krak., polecone przez toż Towarzystwo 


3659 Ą 80 


x 
: Ą 
RF 

X 


Selterskiej, Viahy, Marieabadzkiej, pea Anslagen, tmuzież speoyaipo zę 
JK aurkowa w aptekach i drogneryach. — Cenniki na żądanie dy, 


WODY MINERALNE SZTUCZNE 
lerznieze jak: litową, bromową, jedową, żelakistą, kwaśną a= 
KOK XK IOK AORO ANOK AAO AONA 


K Seltorskiej Vi skłsdem chemicznym wodom : Bliliskiej, Glesknobierekiej, 
miceralae ueormałuc z przeci Prof Jaworskiego. sai 
W drukarni W. Korneckiego w Krakowie. 


Papier s fabryk: Braci HFialkowskich w Blolsku, 


